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Oświata· - potE:żną brąnią 
:'.'fa zdjęciu Premier Cyrankiewicz w otoczeniu ministrów i przodow• 

światowej Hla.lce o ·pokój ników pracy zwie!Y.i;a stoisko radzieckie. 
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PrzemóVJienie przewodniczącego CRZZ tow. Aleksandrci Zawadzkiego 
no otwarr.:iu wystawy: ,,Prasa -w- Walce o pok.óJ'~ lmponuiący przeb1ee pokoiowego budownictwa. 

Minister Rolnictwa i RR ob. Dąb-Kocioł . -. · 
o XXlll Msedzynarodowych Targach Poznańskich 

Smnowni Toware.ysze i Obywate­
le! 
Zebraliśmy się na uroczystość ina 

uguracji drugiego w Polsce Lud-0-
wej Tygodnia Oświaty, Ksią,iki i 
Prasy. 

Tydzień ten rw.poczynamy otwar. 
ciem dwóch doniosłych wystaw: w 
tym miejsc.'U wystai\vy „P:rasa w wal 
ce o pokój" oraz „Centralnej Wysta. 
wy Oświatowej". otwarcia której do 
konamy w Pałac:U pod Blachą. 

W P-01.sce przedwrześniowej, w cią 
· gu 20 lat jej istnienia, nie podjęto 

ani raw próby poka;z.ania spole~ń 
::twu osiągnięć w d'2lied-z.inie &zko.lnic 
twa. wydawnictw i prasy. 

I nic w tym &iwnego. 

Nie miała się czym poohwalić bur 
żua.z.ja. polska am z dzied2iny gospo­
da.rczej, Uli tri kulturalnej. 

Likwidujemy tragiczną 
spuśdznę rządów 

sanacyjnych 
życie goąoda.roze i kulturalne kra 

ju dł&wi:ły ~ysy i bezrobocie 
• wśr6d klMY roboiniczej, nędq. bez· 

r~lne.go i · małorolnego chłopstwa, 
rO'qiaoz „niepotrzebnej" części Inte· 
ligencji, beznadziejność sytiua.cji do­
rasta.ją.ce.i młod7!ieźy. 

2 ~liony ana.lfabet.ów, faktyczne 
zamknięcie dostępu do szkół śred· 
nich, a zwll\SZC"ł.a W:YŻSZych dla sy­
nów i córek robotników, małorol­
nych chłopów i niż.szych u1'Zt'idników, 
śmiesznie niskie nakłady dzitł na• 
szych tiadwiększych pisa.r.i;y i poetów 
z jednoozesnym za.sypYW3niem rYD· 
ku brukowca.ml i pornografią - oto 
z.ia,wiska, które były bezpośrednim 
następstwem ciemnych rządów kapi 
tailistyczno • obszarniczych i ich po­
litYJd zaprudawa.nia Polski obcemu 
ka.pitałowi, knuoia wspólnie z bnpe· 
rialist,ami ziehodnimi i z Hitlerem 
zbrojnej krucja,ty przeciw Związkowi 
lładzieckiemu, poli~ więzień i Be 
rezy Kartu!iklle:t dla bojowników o 
lepszy byt, polityki pałek . i kul poll 
cyjnyeh przeciw bezrobotnym, mani 
festa.ejom robotnk.zym i wystąpie· 
niODI berirolnec-o i małorolnego chłop 
stwa. 

W clelamy w czyn -
marzenia wielkich 

bojowników 
proletariatu 

Zdrada interesów gospodarm;ych i 
' politycznych kiradu rodziła zdra.dę 
kultJiry na.rodowej, której, wspania­
łe wolnościowe tra.dyeje bezczelnie 
f&łsrowano i przemilczano i której 
~ain.o kult faszystowskie· 

. go kłamstwa. Dziś ka.idy wiidd, ie 

w tym ponurym okresie prawdziwy 
nrl obl'Ońcami naszej kultury na.ro· 
dowej byli polscy komuniści, któriy 
swą cod-~ienną, boha.t-erską i bezkom 
promisową. walką przeciw obsknra.n 
tymiowi polskiej burżuazji. pocią­
gając za sobą lewicowych pepE"sow· 
ców l ludowców oraz postępowych 
nauko-wców, pisanv i artystów. to· 
rowa.Ji drogę nie tylko wyzwoleniu 
SJ>ołecznemu i potitycmemu mas 
praeują,cycb, a.le również ich wy~o 
leniu kulturalne.mu. 

l'lięć lat Polski Ludowej dobitnie 
potwier<hiło, że właśnie klasa rubot· 
nicza i jej partia jest nosiciclltą i kem 
tynuatorką. najlepszych i najpiP,k­
niejszych tratlyejf łmlturalnych na­
szej ~rzeszłośoi na.rodowej, a llll.:ra­
zem slłą. na.pędową. dalszego rozkwi· 
tu kultuty polskiej - narodowej w 
swej fl>t'mie, soc)alistyc:me1 w swej 
t-reści 

To, co w dziełach na.szych wiei~ 
k·ich poetów i pisarzy było tylko ma 
rzeniem. tęsknotą., ideałem, to naSJ.a 
klasa robotniaa wciela cod.~ennym 
swoim trudem w życie, budując Pol 
skę woln~oi. dobr„bytu i kultury 
dla milionów. 

Szkoły dla synów 
robotników i chłopów 

Od ozaau, gdy w Polsce rzadzi kia 
sa robotni~ dokonuje słe · w na· 
szym kraju prawdziwa rewol.ue>ja 
1'uUuralna. Likwidujemy z powodze 
niem a.nalfabetY!lJJD, tę najba.rdz.iej 
ponurą spuśo'iznę r:zą.dów k'<!,p-itaili­
styemyeh. P.ooad pół miliona. nie­
dawnych aml>lfabetów czyta. jut d1.iś 
1 J>iszc, a. w końeu . Planu 6-letniego 
ana.Ifabetymi będ.zi.e już w nasźym 
kra.ju tylko przyk>rym wsp1>mnie-' 
niem. 

Rozwijamy w szybkim tempie 
szkolnictwo w mieście 1 na wsi. Gdy 
daiwniej niedoścignionym ideałem 
było upowszechniienłe na wsi szkół 
4-klasowycb, &iiś szkoły te zastępo· 
wam?! Sl\ z powodzeniem pnez szkoły 
'7-kla.sowe, któryob liczba wzrosla 
juz dwukr~ie. a do k-0ńca Planu 
6-letnicgo Wm>śnie trzy;krotoie w po 
równaniu ~ rokiem 1938. 

Zaniedbane przed wojną szkolni­
ctwo zawodowe cieszy się dziś s:tcze 
gólną opieką Rządu Ludowego. Pię 
ciokrotnie wzrosła liczba uczniów 
średnich szkol zawodowych, które 
łącznie z kursami dokształcania i 
przysposobienia zawodowego, dadzą 
Polsce w okresie Planu 6-letniego 
12 miliony fachowych robotników 
i kadr technicznych. 

Wszystkie szkoły są, dziś szeroko 
otwarte dla. synów robotniczych i 
chłopskich. Specja.lne kursY przygo 
towują kandydatów z ludu pracują 
cego do szkól wyższych, których 
ilość wzrosła z 28 do 6%, a. w .roku 

,. zgonie ministra W. Rzymęwskiego 
wielkiego patrioty i działacza Polski Ludowej 
WARSZAW A (PAP). - W zwią.z· 

ku ze śmiercia min. W. Rzymowf9kie 
go, ·P,rezydent · .Rzeczypo&politej wY· 
stosował do wdowy po zmarłym, ob. 
Ireny Rzymowskiej pismo następują 
cej treści: 

„Proszę przyjąć wyrazy serdeczne 
go współczucia z powodu śmierci 
Jej męża, ministra Rządu Rzeczypo­
spolitej, wielkiego patrioty i nieodźa, 
łowanego ezłowieka, .zasłu~onego 
działacza Polski Ludowej". 

~ • !t 

Premier Józef Cyrankiewicz prze­
słał na ręce wdowy po zmarłym mi·· 
nistrze, ob. Ireny Rzymowskiej, depe~ 
s-tę następującej treści: · 

Imieniem Rządu i 'vłasnym przesy 
łam wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu zgonu męża . Obywatelki, 
ministra Wincentego Rzymowskiego, 

.zasłużonego działacza demokrat,.cz· 
n ego. „ 

WARSZAWA (PAP). l'rzewo­
dniczący KC PZPR tow. Bole­
sław Bierut wystosował do pre· 
zesa Centralnego Komitetu 
Stronnictwa Demokratycznego 
Wacława Barcikowskiego nastę· 
pujące pismo: 

Do 
Prezesa Centralnego Komitetu 
Stronnictwa Demokratycznego 
Wicemarszałka 

Sejmu Ustawoda.wezego 
ob. Wacława Barcikewskiego 

Wars za.wa. 
W imieniu Komitetu ~~~-11.1-

nego Polskiej Zjednoczonej Pa.r• 
tii Robotniczej przesyłam wyra 
zy głębokiego żalu w związku 
ze .śmiercią prezesa honorowego 
Strol'lnictwa Demokratycznego, 
nieod :'.ałowanej pamięci Wincen 
tego H.zymowskiego - wybitne· 
go działa.eza demokratycznego 
i gorącego patrioty. 

Przewodniczący KC PZPR 
BOLESLA W BIERUT 

• 

1955 wynosić bc;dzie 77. Państwo Lu 
tlowe ·wyda.je juź dziś rocznie na 
oświatę, na. głowę mieszka.ńca, 3 · ra 
zy więcej niż wydawano na ten cel 
przed wojną. 

l\łilionowe nakłady 
książek 

Józefa Stalina. „Zagadnienia lenini­
zmu" ukazało się w 340.000 egzem­
plarzy, a jego epokowy „Krótki 
Kurs Historii WKP(b)" osiągnął mi· 
Ilon 250 tys. nakładu. Dużym osiąg 

·nięciem naszego ruchu wydawnic:z;e 
go jest rozpoczęte już wyda,nie zbio 
rowe dzieł Lenina i Stalina w tłu­
ma-czeniu polskim. 

W spaniały rozwój 
prasy 

Obudzone do· 'życia polityc:wei;o 1 
kulturalnego masy ludowe łakną 

książki, czasopis.m, pl".lsy, jak chle­
ba codziennego. · Polska. nie znała ni 
gdy tak dynamicznego rozwoju ru- Rozprowadzenie tych dzieł w na.· 
chu wydawniczego. 85 milionów to· szym społeczeństwie posiada dla nas 
mów ukaże się w roku 19aO, co 0 • ogromne, historyczne znaczenie. N-a. 

nich to przecież uczy się klasa ro· 
znacza wzrost o 1>rze11zło 100 proc. w bolnicza rządzi~ krajem, budować 
c~ągu trzech lat. Na. głowę mie11zkań socjalizm i przewodzić narodowt 
ca. przypada obecnie pięć razy wię- w walce o pokój, na. nich ksztalel\ 
cej książek wydawanych w <'iągu się i rosną politycmie nasze kadry, 
roku niż J>rzypadalo przed woj""'' 

POZNAŃ WAP). - ~er R:>l- l>~cę czynił!• Jź;ejszą, a,by posłu• 
mctwa i Reform Rolnych - Jan gując się nimi - szybciej moina by 
Dąb - Kocioł, zwied2ając lVIiędzyna- 10 osiągnąć dGl>robyt i kultur,. 

M'l1P - powiedrziiał dalej minister 
rodowe Targi Poramńskie, inte1'eSO- _ powinni masowo zWiedrlAlć chlo· 
wał się s1Z.OZe-.góln-ie staiskami m<J.- pi z całej Polski, aby zapouia.ć się z 
szyn i nair-zęd.zi. ro1ni~ch. W swej .nowow.esną techniką :rolniczą, a 
wypo•w;edzi minister stwierdził. że pl'Zede wszystkim z przoduj~ tech , 
wystawienie tak duiej ilo.ści różnych nfką Zwi-ąlZku Raichilecltiego, 
ty:pów maszyn rolnfozycll jest szcze- Na st~u polskiego pmemysba 
gólnie mocnym podkreśle.niein poko- ma<SZYD d na.męd~ l'l~lni~h, w pa. 
jowego charakteru prodllkcji pne· wJJonie spółd7Jiel<Ymśol wiejskiej, na 
mysłowe~; Zwią7lltu ~ada;iecldeto i i>toiskaoo pańs'tw'owyeh i spółdziel­
krajów demokracji lud1>wej. ca;ych OŚ11:1odków -ąia-szynowych, obło 

„KTa..le te budują. traktory, maszy. pi nas.i jeszme raz będą mogli stwłer 
ny rolnkre, aby produkować •vięcej dzlić wielką dba.łi!Sć Rrządu ·LudoW'tlgo 
chleba. pokazują wiele ws,paniałyCJh o wieś, o o:rganbaicję skupu, zaopa• 
wy.rob6w przemysłowych i urządzeń tmema, a (>nlede wsZYstk!m o dostai' 
technicznych, które wykonano 110 i.o, I ozenie wsi jalk naijw.ięks'rej ilości n• 
aoby słni~·ły poikojowej pracy, aby tę woozesnych maS'ZYJl rolniczych". Polska Ludowa spełniła życzenie malszy ciąg na str. 2-ej) 

swoich wielklcb pisarzy, którzy daw --------.-------------------------------------

:;ej J!i:m ma.:~~m~~:~l=d:r:i· ::d Arc/ ydz·1ela 
strzechy„'. Mickiewic:mwski „Pan · · 
Tadeusz" rozszedł się wśród mas ' malarstwa radzieckiego 
pracujących w półtora. milionach 
egzemplarzy, w wielotysięcznych na 
kładach rozcbeftlzą się na;fcenniej_ 
sze dzieła przeszłości oraz · utwory 
naszych pisarzy współczesnych. 

Nowy, doniosły dział wydawnictw 
zapoczątkowany. został w Polsce Lu 
dowej i rozwija się w bezprzykład­
nym u nas tempie: dział literatury 
marksistowsko - leninowskiej. D-iic 
la wielkich kła.Syków marksizmu po 
raz pierwszy na godną, ich wagi sk:i. 
lę udostępnione zostały społeczeń­
stwu polskiemu. Podstawowe prace 
i przemówienia Lenina 1 Stalina..roz 
chodzą się po 'kraju w setkach ty­
sięcy egzemplarzy, genialne dzieło 

na-wystawie w Muzeum Narodowym 
WARSZAW A (PAP) W Muzeum I szęj ogólnopolskiej . wysta.w-y plasty­

N arodowym otwarta została -wYsta- ki. 
wa produkcji. malarstwa radzieckie Pokaz reprodukcji dzieł malar­
go, zorganizo\vana przez Biuro stwa. radzieckiego obrazuje wysokie 
Współpracy Kulturalnej z Zagrani- osiągnięcia. plastyki radzieckiej. 
-cą. Dzieła ma)a.rzy ra(lzieckieh, nieza.-

Wystawa zawiera około 60 plansz lei,nie od ich walorów artystycz­
z reprodukcja.mi najcenniejszyc.11 uych, stanowią· niezwykle cenne do· 
dzieł współczesnego malarstwa ra.- ku~enty„ obrazujące dzieje pierw­
dzieckiego. szego nii: świecie państvi•a 1>ocjali-

Kolekcje te ofiar<iwa.ła Biuru stycznego. Dzieła. te pokazują ludzi 
Współpracy z Zagranicą delegacja. ra radzieckich w ich bohaterskiej wal­
dziecka, p1·zybyła na końferencję j ce i zwycięstwie, pokazują. ich co. 
plastyków z okazji otWarcia pierw- dzienny trud i radość żyeia. 

Bogato reprezentowana jest ple· 
ria portretów wodzów proletariaflt 
miedzynarodowego - Lenina i Sta­
lina„ wśród których WYróźniają się 
portrety pędzia. ·wasiliewa, Szurpina, 
Reszótnikowa, Nauba.ncllan i Gierasł 
mowa„ naszego niedawnego gościa 
- prezydenta. Akademii Sztuk Pjęlc 
nych w Mosłr.wie, członka wspom­
nianej delegacji radzieckiej. Mamy 
tu pędzla tego artysty portrety zbio 
rowe ·stalina i Woroszyłowa, Sta.ii. 
na i Gorkiego, Stalina i Mołotowa 
i inne. 

Wspaniałe osiągnięcia . gospodarcze 
krajów demokrac.ji ludowej 

Rumunia. i . Bulgaria wykonały plany palastwowe z · nadwyżką 

Zwracają uwagę na wystawie: nie 
zwykle piękny obraz Jar-Krawczen 
ki "Gorki czyta Stalinowi, Moloto· 
wowi i Woroszylowowi swą bajkę'': 
„Dziewczyna i śmierć". Historyczna 
scena przyjazdu Stalina. do I armii 
(pędzla Wawilowa), obraz Szega. 
pa „Wódz, nauczyciel i przyjaciel" 
f.Poświęcony Stalinowi), niezWY"kle 
mocny w wyrazie obra.z Gierasimo­
wa „Lenin na trybunie", • Orećzni­
kowa „Lenin na egzaminie uniwer. 
syteckim". 

BUŁGARIA I ub., produkcja energii elektrycznej 
w:i:rosła o 9,2 proc., wydobycie wę-

SOFIA. - Państwowa Komisja Pła gla - o 10,7 proc., produkcja surów­
nowania Bułgarskiej R~publiki Ludo- Id ....,.. 20,9 proc., stali - 9 proc,, wal­
wej opublikow~ła dane o wykonaniu cówkł - 23,2 proc., ropy naftowej -
panstwowego planu gospodarczego w 13 proc.. W tym samym czasie pro­
I kwartale 1950 r. dukc}a lokomotyw wzrosła o 28,5 

Plan produkcji przemysłowej zo- proc., tkanin bawełnianych - o 22,8 

proc., tkanin wełnianych - 31 proc., 
obuwia - 60,1 proc., wyrobów mą,cz 
nych - 47,2 proc., wyrobów cukier­
niczych - 85,5 proc„ -produktów mię 
snych - 190,8 proc. ' itd. · 

Liczba robotników l urzedników 
wzrosła w Rumunii, w porównilniu z 
I kwartałem roku ub., o 38 proc. 

stal w_yko:uany w 101,6 proc. (nie u, 
cząc przemysłu miejscowego). W PO-: 
równaniu z I kwartałem roku ub. pro 
dukcja · wzrosła o 21,1 proc. Do- 27 
kwietnia zasiano kultury jare na pp­
wierzchnl o 225.700 ha większej, niż 
do teg3 samego okresu w roku 1949. 
W I kwa1tale br. liczba członków rol 
niczych spółdzieliji produkcyjnych 
wzrosła o 3.491 osób, a powierzchnia 
ziemi uprawnej w tych gospodar­
stwach o 10.804 ha. Liczba fenn ho· 
dowlanyclt spółdzil!lni produkcyj. 
nych. Państwowych Gospodarstw Rol 
nych i innych organizacji społecz. 
nych wzmsła w I kwartale 1950 r. o 
S74, w porównaniu z I kwartałem ro­
ku ub. Przewóz ładunków w kolejni-' 
ctwie wzrósł o ~ proc., w transporcie 
morskim i rzecznym o 81 proc. I sa­
mochodo"ll.'1'm o 4 proc. Liczba robot­
ników i urzędników w przemyśle i in 
nych gałęziach gospodarki wzrosła o 
34.086 osób, w porównaniu z I kwar 
lałem roku ub. \V tym samym okre­
sie fundusz płac wzrósł o 18 pro<'. 

Szpiedzy i dywersanci tito,wscy 

Wymienić też należy znakomite 
prace Wołkowa, Mielichowa, Jefano 
wa, Grigoriewa., Maksimowa., Jako'W 
lewa, Puzyrkowa, Joga.nsona, .. Ra­
dimowa, Konczałowskiego, KukrY· 
niksów, Cypłakowa i wielu innych. 

Dziś, w pr~ełomowym dla piasty· 
ki polskiej okresie, gdy sztuka pol­
ska wk1·acza na. nową drogę realiz• 
mu socjalłstycznego, wystawa repro 
dukcji ma.la.rstwa radzieckiego, łą­

czącego socjalistyczną treść. z ~aro­
dOW!ł formą, opartą na najlepszych 
wzorach rosyjskiego malarstwa. reali 
stycznego - jest dla nas szc:r;ególnle 
aktualna i poucza.ją-0a. 

RUMUNIA 

BUKARESZT. - Prasa rumuńska 
opublikowała komunikat Rady Mini­
strów Rumuńskiej Rei>ubliki Ludowej 
o wynikach wykonania państwowego 
planu gospodarczego w I kwartale 
1950 roku. 
Przemysł tumuński wykonał plan 

w I wartale br. w 104.6 proc. Zn~cz. 
nie przekl'Oczyły plan przedsiębior­
stwa i ,zakłady przemysłu hutniczego, 
chemicznego, naftowego, leśnego, spo 
żywczego, lekkiego 1 elektrycznego. 
W porównaniu z I kwartałem roku 

na ławie oska.rżonyeh ~ Tiranie 
TIRANA (P,AP). - .Tak już do-no· 

siliśmy, przed są.dem woj·skowym w 
Tiranie rozpoczą.ł się proces 6 s7.pfo 
gów i dywersantów, którzy pozosta· 
wali w słu:?;bie kliki Tito. 

Na ławie oskarż.onych zaS!iedli, porl 
zarzutem popełnienia. zbrodni prze· 
ciwko organizacji pańsbw<>wej i bez­
pieczeństwu zewnętr.Zlnemu Albań­
skiej Republiki Ludowej: Preng · Do· 
da, Aziz Cacra, A.rif Dulka, Todo Ko· 
roweszi, Ani~ Preci i Muha1Te:m Ja.· 
zendżu. 

Akt oskarżenia stwie1·dza., że pozo 
stając w służbie UDB (titowska po­
licja polityczna) oskarżeni uprawia 
li działalność dywersyjną przeciwko 
Alba.ńskic.j Republice Ludowej i zaj­
mowali się szpiegostwem. Wykony­
wali oni polecenia kliki Tito-Ran'ko· 
wicza. 

Bezpośrednia łączność 
· telefoniczna 
Moskwa - Szan9haj 
MOSKWA. - W gmaoh.u Central­

nej Moski:ewskJej Miięck.yn.a.rodowej 
S1iaoj:i Telefonie.znaj odbyło się uro­
ceyste Ql1lwarcie b~śreidniei llnli 
radio - telefoniamej, łąmącej Mo­
skwę rz Szanghadem. 
Długość ll-O'We.i lin.id ~ooi 6.600 

~ometrów. 

Belgradzcy faszyści i agenci im­
perializmu - podkreśla ·akt oskade­
n-ia - nie wyrzekli się swego zbro· 
dniczego celu zniszczenia Albańskiej 
Republiki Ludowej i p.rzckształcenia 
jej w swą kolonię. W walce o zreali 
zowanie swych zamiarów stosują oni 
metody gestapowskie. Prowokacja, 
dywersja i pnspolite zbrodnie - oto 
broń agentów titowskich. 

Po odczytaniu aktu oS!kar:i:enia 
są.d przystąip.ił do przesłuchania o· 
skarżonych. 

Po zamknięciu wystaWY· w Mu­
zewn Narodowym, wystawa zosta­
nie przekazana Centralnemu Biuru 
Wystaw Artystycznych, które ją 

skierują w teren. 

Nowa masakra chłopów włoskich 
Bojówki 1,szystowskie atakują bezrobotny~h 

RZYM (PAP) - We wtorek pro- posiedzenie komisji, która w myśl 
kla.mowany został w okręgo Abruz- j umowy podpisanej przez obszarni­
zo 24-godzinny strajk ienera.lny w ka księcia Torloni, miała sporzą­
związku z nową m~akrą, dokona- dzić listę przyjętych do pracy bez­
ną przez policję i faszystów w!o· robotnych chłopów. 
skich w Celano. Jednakże książe Torloni wbrew 

W WYDiku brutalnej napaści poli- własnemu podpisowi, złożonemu 
cji i bojówek faszystowskich na pod umową, zmobilizował bojówl:ę 
bezrobotnych chłopów dwie osoby faszystowską, która otworzyła ogień 
zostały zabite, a dwanaście odniosło do zebranych przed budynkiem ro­
cięikie rany. botników. Kule faszystowskie ugo-

Przebieg k1,wawych zajść był na- dziły śmiertelnie 35-letniego Anto-
stępujący: nio Berardi Curti (komunista) i 45. 

W niedzielę w Celano odbyło sie letniei?o Antonio Paris· (socjalista) . 
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zwycięzce 

, Uczmy się z dzieł Marksa, Engelsq, Lenina~ · Stalina . iak żyć, walczyć I 

Oświa'ta - potężną bronią 
I ' • TYDZIEN OSWIATY, KSIĄZKI I PRASY 

w światowej walce, o pokój O kftdry Planu · 6·łetniego 
i 1zyolu. Naue pr~d1>wnlee pracy: tka.miki, tNtikltO· 
l"'l'Y•llkł. mural"ki, ki>biety • tl>kane i kobiety - mem• 
tit.ny dowodzą. czynP.m, ie pra.ca kobłet w tyeh za· 
wodaeh nie jNlt gonza od pni.cy mci:eey'l;11, 

P lan 6-lett?-i sta,~ia . przed .srzikolniotwem. u1wo­
don.vym w:telkie i oupowied7J.alne za.dama. Po· 

trzeba nam howiern nie tylko inżynierów, ekonomi~ · 
•1 ów czy lekarzy, potrzeba nam d:t.iesiątków ty~ię_cy 
techników, planL~tów, kai~gO'\vych, pracownikow 
administracji gospodarcrt-ej, handlu uspoleoznionego 
itd. Dostarczyć ich muszą średn.ie S!Zkoły 'Ul.1wodowe . 

Pr~emówienie przewodniczqcego C.RZZ tow. Aleksandra Z9wadzkiego 

na otwarciu wystawy: ,,Prasa w walce o pok.ófli' Sa:kolnic<two zaw•odowe ucrnyniło Już w Po'1s~ 
w okre.•ie powojennym duży krok naprzód. W końcu 
roku 1949 sUtoły za.wadowe liczyły 4-00 tys. uc.mlów, 
<.'O w porównaniu ~ st.anem pnedwojennym stanowi 
wzr~t p~ło dwukro.tny. 

(Dokończenie ze str. 1) 

. 1 nich. młodzież nasz& uczy 11ię my­
Heć, działać ł pokon;vwać trntlnoścl. 
Oziękl tym muowym Vl'Ydawni­
ctwom muód polski poznał Lrnina 
I StaJina jak" swyrh wlEllklch nau· 
~:eyciell, jako d1•ogow11kazy swYch 
mtagań o l"pszą I szrzęśliwszi\ pny 
gzło5ć. 

Impnnujacy jest ohraz ·rozwo.111 
11rasy polskiej, Pamlęt11 my jf's7.cie 
czasy rząćlów b11rzwu1yjn;\' r.h w Pol 
sce, kiedy gurty były .iak dziś je~~ 
cze w krajarh knpltalistyri1nych, 
prywatną. wła<;nością kapitillistów, 
przediil t) blors twa ml lta))italist:vczn~· -
mi, które oszukiwały ciytl'lnika. de 
mnralizowały go \V,ulgarną sensac.lą 
i odwracały ,jego uwagę oo zf'gad· 
uieii politycznych. od walki kla~o­
we,j, jak dziś n&ilu,ją to czynie w 
).(rajac)l k11pitalir;tyrzn:vrh. W f!ol5rC 
Ludowej sytuac,ja. 7.mic11ila się grun 
townie. Klasa robotnicza i chłop­
stwo ntn:ymały po raz pierwszy 
1irawdzjwą swoborlę prasy. Dzienni· 
ki i czasopisma są dziś własnnśdą 
demokratyczn:vrh stronnictw po lity· 
entych, zwiąrków zawodowyrh, or. 
ganfaal',ii społeczn:vrh i młodzieT.o­
v:ych. Nasza prasa robotnicza i 
chłopska Ut'zyła się i UC7.Y od hrat­
ltiej prasy radzif'ckl11.J wiązania. się 
'l masami pracujqc:vmi, i.rtiib•lkie.i 
troski o prostr1rn rzlowioka, umle­
jęf.ncgo mohili1.0w~11la mas do 
wsi1ółzawod11ictwa soc.iallstycznego i 
1!0 11rzedtc.rminowegp w:vkonywanl:i 
planów, bl'zkom11romisowej wttlkl 7. 
wrngiem klasowym, ~111łt1łPgo stoi;•>­
wania stali11owsl<if',i z:rnarh• kt"ylyl<i 
I samokr;J•ty kl. Ogromną l ro1·:n. 
większą rol«; oclgrywa,1ą w nasze.i 
pr!l~ie łrnrP"!lpon!lenri tl.'rl'nnwi. lZ 
tysiP,cy stal~·ch Jrnrl'F>JJOndentów i:o· 
b11tnlc11;ycb i wirj<:kich. nil' llr-7.ąc 

korcsoonc!cntów dor;vwmr;:vch, infor · J 

11111,ie już nasr:ą 1>ra'iP, o tym, co :;ii; 
dzie,ie w kra.iu i s~·~nali;mje hri.ki 
i niedoclągnic;cia. Rrrlakr.te nal'lr.Yrh 
pis m i'ilus11nie i1ost11wlły sobif' za 1.1 

s11dę nie po..:ostawlar żadnego listu 
bez oclpow1edzl. Puhllku,iąc każdą 
l<rytykę o cbaraktfr7.I' OJ"ólnirJ• 
~zym. redak~je :mżyUcowują 1>o:z:osta 
łe c:łnr;y kryt,·<'zni- clla inierwl'ncii 
l corar; lenie.i już pihrn.tą. lt:v zasyi;. 
nalizowane 'Illo 1ostało u!'>uniętl'. Tą. 
dro~:\ t>rasa na~·zit ooh11d1.a lnlcja 
tvwę na-.j:m~r:ir.;vcb ma.s i wrląita Je 
nie tylko <Io wspólrt>dagowanla. phi 
ma. ale i do r7.rr.zywlstego Wlil>tiłdc· 
c:vclowania · o .;praw;tcb loltalnych i 
państwowych. W trn 11p•sób n:i.!<ta 
p1·asa staje się co1·u bai-ddej kolek 
tY'"'-nym propilgandzlstl\ 1 organiza· 
torem. 

Tak postawiona pra~a mu~'.ała 
szybko zdobyć zaufanie mas. Wyr'J­
zem tego zaufania jf'st burnl;wy 
wzroq poczytności pism. Gtiy pried 
wojną łaczny nakład dzirnników w 
Pol~ce wyno"ił około 900.000 l'IJZ!'m­
plarzy, w Polsce Ludowej nakład 
drienników osią1n1ął w kwietniu br. 
4.6110.000 egzl'mplarzy, rr.yll pnl!s7.ło 
5 razy więcej, Nnkład rrasopism w:v 
nosi obPcnle 5 j pól 111il1011a. ł'f'r.1'-m­
l)lRny, r. czego na wieś 'idzir ł,Z mlln. 
egzl"mpla.rzy. t.j, 2fl razy więcej niż 
przecl woJną. 

stwUI i;ocjalh1ty()Z\ll'M, w Zwią.iku j uź ~ yrok, chciałyby całą Iudzko5ć 
Socjalistyemych Republik Ra.drlec- pociągnąć ia :sobą w pr11epaść, chcia 
kich .rrl7.ie wYrlatkj na o.~wlatę.1 kul l)'hy pchnąć Śl'iat 11 nową wojnę. 
turę zajtflują. pierwsze inie.isce w bu Dlatego właśnie. walka o pokój 
dżf'rie, państwie, które w ciągu 33 jest dziś zadaniem tnk doniosłym i 
lat awe;:-o istnienia. stało się J>ań· tak pilnym. 
1'1twt"m pn.odu,ją.cej i najbardTJr,J u. Z takiego stanu rzecz:,• wynikajlł 
m~owlonl'j ,kultury.. C'ierplrmy dh1 nas jasne ZA dania, razem z brat· 
wrory d)a sll"blc .w Zwuv.k_u Radziec nimi krajami demokracji ludowej, z 
kim. kt?rY zwyc1ęsko reallZJJ.Je i;ta· , Niemiecką Republiki} Demokratyciną 
linowBk1 p~a.n 1>rwksz.t.1.łcenl11. pł'ZY· 1 i· Ch_ ina ml Lud1>wymi, musimy sku­
rorl~· w 11;ł11zblf' rzłowieka, który pit'r pit sir mocniej nii kiedykolwiek wo 
wszy z~st1>•mwal energii: atomową 'kół Zw. RlldziPc,kiego, I potężnej nie· 
dla cr~O"I\'. Jl_oko~o,~eao hudmvnlrtwl\ , ,~ · ?-rnszonc_i opo~i pokoj1.•. i po-;tc1~u. 
I k_~<1r~ p1~rwsz~ '";'Y.sunąl_ - w. lnie· Kiedy na<s1 bracia, roliotmcy krajow 
res1e c~łe1 lud;ekosc1 - :u~dame 'ta· kapil.ali~tyc:r.nych, odlllawiają wy'lado 
k!l'm uzyria ~ron! :ttomowej dla <'e· ' wani" broni am~rykańskiej i prorlnk· 
low· nlszczyc1elsk1ch. rji spnif(U 11ojcnnnei;n, ponosząc w 

„Cechą. zna.mienną przeżywane lei '' nke ofiary krwi i życia . 111Y 
go pncz nas okresu - mówi w Polsce Ludowej - musimy uie_u­
PJ'C'lydent Bierut - jrst to, że stannie podno<ić wydajno~ć i dy11cy 
nie wybra1\e tylko warstwy I nie Jilin~ prncy, praco" ać i;zybcicj i Je 
w~·jątkowe po11tacie, nie indywi· ~iej, podno~ić nao;zą wirdzę i kulturf 
dualni b<>ha.terowie, ani elita wy zcby roraz hardziej. umacniać obóz 'Io 
trawnych smakoszów wic1lzy. cj_alizmu, kt~ry jest przodujl)_cą siłą 
sztuki czy kultury działają dziś w1elklr1rn ob1>7.U pokoju. 

• na potężnej scen.ie 1lziejowych Za kilka dni rozpocznie sic u nas 
Pl'7.cmlan w :iyciu narodów. zbieranie vodpis{iw pod ap<'l świa!o 
Cechą znamienną tego okrPsu 1\ eA"o komitetu bojowników o pokój. 

jest \\"łi>foie to, ie miliony na.i· Apel tri\" żąda zakazu broni atomo· 
Pl'IWtszych luclzi wcsily na tę 11 ej i pit>łnuje jak-o rząd zbrodniarzy 
scenę ż~·ch 1whllc:mcgo, że pra. wojennych ten rz~d, który pierwszy 
gną one stać się czynnymi, a nie ui) thy broni atomowej w celach wo 
biernymi tylko je,j nczes.tnika- jcnnych. Ape-1 ten, prosty i dla każ· 
i:tti•. i.e l'itlljq, ~ię one stop.nimvo dego zrozumiały, \)osiada ogromną 
!l\nadomym I twórczym czynni· siłę mobilizujitcą. Wędruje {m ju7. po 
klem d.ziejów". c;1łym !Ówiecie i stuka do wszystkich 
Przrprnwadzimy „Tydzień O· drzwi. Ukfodają się pod nim podpisy 

światy, K~ii1żki i Prasy" pod zna· mężczyzn i kobiet, rol~ott1iki1w i chlo 
I.iem walki o pokój. Uczynimy tak pów, uczonych i arty'· tów, komuni· 
rlh1tego, że walka 0 rokój jest dzis stów, demok.ratów i katolików, ludzi 
11orl ~tawowym, naj1rnżniejszym naj· ró:i.R)'C'lt zawodów, różnych przeko· 
1>ilniejszym zadaniem kaidego' naro· nnii, różnych narodowośei i ras. :\fr 
du i k11żdrp:o człowieka„ liony, i;etki milif>nÓw podpisów ozna 

Podcza<s, gdy w ZSRR podnosi się cz:tć będą zmobilizowanie calE'i nle­
ternj', coroeznie ilość zatrudnionrrłi m11l ludzk-ości przeciwko atomo\\ym 
o 2 miliony Jurfai j dokonuje sir cp· awanturnikom, oznaczać będl!. Żl' to 
nu: no" ej obniżki cen, podcza", gdy t•ala ludiko~~ r.decydowana jest po· 
zmora bezrolioci;i zniknęla z powięrz stawić imperialistiiw pod sąd, ja?<0 
chni życia krajów demokracji Judo· zbrodniarzy wojennych. 
1••rj i roiini(' dobrobyt i kulturn kh Wkrót.re r.toż~· my i my, Polary, na· 
mas pracu,iących"; w Stanach Zjedno z11 is.ka 111vnjl' por! ApelPm Sztokholm 
czonych lic:!:ba bezrobotnych i llól· skim. Staniemy do tego apelu bojow 
hl':r.robf)tnych '"Yl10~i 18 milionów, a ników o pokój \\ szyscy, któr~'m dm 
w knijach zmar'ihallizowanych Euro· A'i i~"'I n11 z kr11j oJ<'zysfy i nasze 
PY Zachodnie.i 6 milionów ludzi, wc;paniałl' budownictwo. wszyscy, kto 
przy cz~· m zamlrrają łam conti~ no· rzy chcPmy w pokoju budow~ć "Pol· 
11>r fabryki i cale gałęzie pnemy· 
)u, obniż~ sie poziom życiowy mas skf Lmlow:), kullun1h1ą i szczęśliwę. 
pr11eujących. W rzor11j~ze JJOL!.'Żne manife;;tacle 

'Oto skąd rod'li sil:' strach impl'l'fa" Hlhjowl', w których dominow:iło ha 
listów un11uyk11ńskkh pr:i;ed jut.rem. sio walki o 11okój, wyraziły dobitnie 
Oto fil kąd rndzi sic w Stanach Zjedna po"ita11 ę j wolę naszego narodu. 
czonych histeryczna kampania prze• Niechże . prnrownlry nasze1· oświat''• 
ciw „1·zerwonemu niebezpieczcń~bvn". ' 

Oto źródło zwierzęcego strachu zn nasi literaci. i ar~yści, pracownicy n<t 
chodnio-e11r1>pejsJdch w11sali im11eria· ISZPJ · praMy 1 całt>go naszego frontu 
!izmu ni~ tylko przed klasą _roh<ttni· I kulturalnego podt,rzymują i rozplo· 
cz!l• ale 1 przed postę~owyn1' uc~o":Y I mieniają tę wolę. Niech po1n.ogą 11rzo 
m1, czego " yrnzct\\ Je'it usumęc1e ku· · tk" h d · d · , 
tHzez rząd francu~ki prnf .• Toliot·Cu e Ją 11:e .wszyo; IC. r.1e zmacn 
rie ze stanowiska komisarza do J naszego Zl l'la w codzienny czyn na 
badań nad 'N1ergią atomową. rzecz Pnlski Ludowej i Pokoju. 

Alt!, gd. Y_ stwi~rdza1:iy~ że t:i ?ist~ I Stoimy w pierwszych szeregach 
l'YCZ poJ1tyka 11nperiahzmu JeS" wy wielkie" i d . d . • b t r · 
razem jego słabości, nie chcemy „ l m ę zynaro owe.1 a a 11 o 
przez to bynajmniej powiedzieć, że j pokoi. Wygramy tr batahl:', be> c po 
pol~tyka t_a; ni~ ~st ni~bczpiec~tia. 1 kój czyn_em walcr.yć będzie cały na 
św111:do1_11osc ?1J~k1ego konca budzi ~" 1 ród polski, ho o pokój "walczą wrnz 
cfhozie 1m11enaJ1i;; tyc;znym desperaclt'ie I · d . · · , 
tendencje ryzyka. Jak zbrodniar;i; ska z nami lu Y \\SZyst.kich krajo11,. bo 

Według dn.tyrhC"1arnwych dimyc:h stan zaitr-udnoie 
nla w całel gospodE1rce soojali~>tycrzne·j wzrośnie w 
roku 19~5 o około 60 proc. w porówm.i'l'l.iu z r'."ludem 
1949. Aby zalf"Je<Wnić stały d:iipływ fachowców. _któ­
rych brak jui dziś daie się odczuwać - &Q!egolnl„ 
w przemyśle, - S"LkOlnic-two zawod:owe musi pr'.".e­
szkoHć w zawod<ich nierolniczych· okGło 900 tys. ro· 
bcitników i około 100 tys. techników. 

w Pohre ka•pil ailistycr.mej 1<1nial nie»l<lrowy 11to­
wnrik ilo~ciowy a;i,~olwrntów średnich nkól zawo"". 
dow.vch i ~:zkół wyż;zych. Wynoa;il "on mniej wiec~ I 
1: l. W Planie 6-lctnlm, na tysiąc ab11olwentów ukol 
wyiszylth, mus·I wyj~ć !'i tys. u l!''llkół za.wodowYch. 

/\bwlwenci ~zkól z;:iwodowych mają szerokie 
możh\voścl wykor.;:ySitania swoich kwalifikacji w za­
" ·odach prrzez: nich obranych. Nowa usta11.':'a o pła: 
nowvm zatrudnieniu ab~olwenlów średmch szkol 
z;iwodo~vych. d11jr k:i.7:demn e-war<1nc:ję otrzyma11ia. 
1>rJ.<'Y na.tyrhmia•t po skoit<'7.cnh1 s~koly 71todni~ 
z ldernnklem' w:vkształccnia I zirądnic z potrzebami 
1!0St>Oda1'ki narodowe.i. Podkreślić tu nalł'ŻY. że przy­
dtzielanic absolwentom pracy nif' b~IZiP odbywalo 
~.'ę w s1po·~óh rr.cchaniczny. Kier~wan: e. do pracy ~­
bywać sic: bcd~ie r!l"or111Je .,, zam1ł1Jwa111em, nzdolnrn­
niaml, a t~kźe 1nnr uwzglę<tnianiu warunków ro· 
dzimwch absolwenta. · 

W okresif' najbli~zl"'l!O 6-lec.la pewn~ d.21iedz~ny 
l!M·Podarki zostaną rf'~budo.w<>nc wiecei. mne mmPJ. 
Dlat€'go tP.-i: szkolnic1wo za.wo<lowe hed7.lf' ro-ztrndo­
wywa.ć s?k<>ly odi>ciwiednkh specJalnośd, cgTanir~a· 
Jąc de>pl:nv kanc1yda1ów do za.wodów „przcl111ln10-
11ych" . Obecnie, na payklad. mamy do~ć ludzi wy_­
S7.kolonyrh dla przemysł\1 odą,ieżmvef<o, konf<>kcyJ­
nego, · wlf>kienn"crzcgo, a bral( na111 barclzo fachow· 
1•ó,v w nnem:vtile w•'l!'lnW~'m. hutniez;vm, i>nerge~Y<'7.· 
nym. rhem-lrm~•m. J)(l tak.i.rh wlec ~,'flkół pqwlm1:1. 

W· lllłoilzi~7„ nie w:vłącni.jąr d:Ó<l'WC·rą,f . Należy bn· 
wiem radykGln:ic r.erwać z pr7.P~ta1rrałymi pudądnrnl. 
u rlli.rwc7.r,ta mogą się kl\1ta.t('lić fylko w gofowaniu 

Roo.wf>j ~amacu się t~.ikże w powsita.waniu ukól 
nowea-o typu i nowye}l kierunków, jak ~ojalne 
S'llkolniclwo dla. górnLc.twa. wędowego, hutnlotwa, 
przemysłu włókil"nniczego, mineralnege, papiernkiu· 
go I "innych. 

PO<Wsitaly nowe ~rzkoły, jak 111P· Teo)lnikum 
k~7ił.a.łtące d1>ro,"'1ycb rab<>~ilrów w zaiwo<l711.e łiecllni­
ka. Pmvstały R1koly prey1!1P1"8obi~n:łoa. przf'mYBłD<Wi!l'O. 
slmpiają<'e młod'Liei wie;t<::k~. r.a.pewn1a.ją.!e je.j bez· 
nl11t11e catkowitl' utrzynt~nie i ubrą.n~e. 

Odpowir<lnia orga11i1.„cja 11·~ół za;wodowy<"h, po· 
wią.z11.nle ich z zakl;i-Oami pracy dad~ młodzieży 
mO'~ność nabyda. pnktyemycb umiejętnościi. w da­
nym za.wodriie, za~na·jamia. .ją z procc,;;Mni produk­
cyjnymi, w<lnża. do współm.wodniotwa 1 soclali· 
~tyc;mf'.1 dyseVPlłny pracy. Po.,;wa.la. tak7~ młOO.zleży 
1>róbować SW:Vl'h sH w kierunku racJonaliza.torstwa 
i wyna~a1T,c11ości. 

Z;idanfa, jakie ~11.kolnktwu zaiwodov;emu pc>Stl!.· 
wił pla1"l 3-letni. zost.a·J~· w wielu ~ad·kach pNe­
k1'0C1Wne. Obeettie szJrnlnietwo to proiyst11:pifo do · re­
a lizatdł 7.<ldań pnypadają.oyeh na. rol\ bieią.<".V, .tako 
1>ierwszy rok Planu 6-JetDiPgo. Potl'7.Alba nam ogrom­
nej masy lud?li, kt-Ony J>oira.Cią budować nowOCtre.sne 
fabryki i wygl){lnc dom;v, lud~, którzy potrafili: 1>ra­
co-war 1>rzy 1>bsł11flie 11-0-w,•cn maszyn i uleps11onycb 
naT?~dd. P11tT7.ebujemy dobr:v<'h pr;icowników die. 
Fklepów 1>a.f1~tw1tWYch i spółd7liekzych, brak natn 
maszynistów kolejowych i kierowców. Z kaidym ro· 
kił'm pl).tneby te będa. rnsnąć, b~~wiem .z J;;a.żd:vm ro­
kiem hędą. pr,wst.awać now" t:1!.kłady . prfłiCy, do kw· 
rycih nie mnie :r.abra kną-ć załGgi. 

S11yl>lsie 11zur11!.łn~enle dotkliwych luk w kadrlł..ch 
farhowców. p0i:vięk~7l'nie fob llntby st~owtrl41 do 
r11<mvoju m1srieJ produkcji, plirnowe ioh r<nmlcs1A.Jze· 
nit> sa podsta..woWYmi wa.ru:iikami reaili:iiac,Ji Planu 
6-letniego. 

B. N. 

Rzqd francuski po stronie zbrodniarzy wojennych 
Dalsze echa usunięcia prof. Jo li ot-Curie 

GENEWA (PAP). - Jak donosza z 
Paryża. deputowany k0mun~slycz~y 
Ga\-andy. na wtorkowvm pos1edzemu 
Zrrrnmad;i;eni..a NarodÓwego zażądał 
wyznaczęnia na wtorPk przyszłego ty 
~jCldniil d) i<kusji nad interp~lacj::i w 
sprawi!' uf.nnlęcia prof, Johol·Curle 
ze ~t;inowis"ka komi11arza dla ~praw 
energii <>lc·mnwej. 

Na wniosek rządu, merhaniczM 
większość ~przeciwila się tPmu żąda· 
niu. · 

ko po~tF;powaniu rzadu wobec prof. I PRAGA (PAP). - Związek Dzien­
Joliot-Curie. W · akCJi protestacyjnej nikarzy Czecho~lowackich w telegra­
\.!.Ctestr:iczą związki zawodowe, orga· mie do rzadu francusl).iego wyraz! 
nizacje demokratyczne. stowarzy~ze- głębokie cburzenie z powodu decyzji 
nia mlodzieży i kobiet, liczne osobi- teoo rządu w sprawie usunięcia prof. 
stości z całego świAta. Joliot-Curie ze stanowiska komisarza 

* * * dla spraw energii atomowej. 

Zdradziecki rzqd we Franci i 
likwiduie rodzimy prz~mysł lotniczy G11r11udy podkrPślil olbrzymie zasłu 

gi prof. Jnllot·Curie stwlcrdu1J::ic, z_e 
słynnemu urzonemu porzytano w1-
dorznie za przestąpstwo fakt, Iż od­
mówił on wydania owoców swej wie­
dry w slużh<' śmiNr.l. 

Sprawa jest ja~na - oświadr-iyl 
niówc<?. - .Joliot-Curie odmówił pra­
cy na c<>le wojenne i - zost~ł orlwo­
łany. A zatem rząd chce pracować 
na cele wojenne. Joliot-Curle zlożył 
pierwszy podpis pod Apelem Silok­
hPlrnsldm, m:n11jącym a zbrorlniarr.a 
wojennPgo rr.ad, który by 11ierwszy 
u7ył bomby atomowej. Jollot-Cnrle 
zo~tał odwołany. R7ąd francuski oba. 
wi~ sir, więc, 7.e właśnie jego prolel{­
torzy u7.} ją pierwsi broni atomowej. 
llzall francuski staje po stronie zbro­
dniarzy wojennych, 

bvć p rzede w&zy&tk.im praco,ttnic.y, 
„:kt.ório;y przedwstawiaia si~ produk· 
cj i na ce~e obrony narodowej". 

GENEWA (l'AP). - Z Paryża do· 
noi;z~, że na po~iedzeniu Zgromadze­
nia Narodoweqo toczyła się ostatnio 
dyskusja nad interpelacjami w spra-
wie syluar:ji, w jakiej znalazl się J~an d 

* * 

cuskl przemy5t 1otn1civ. podporz"d- Serdeczna epesza 
kowany wymaganiom USA. t I • L" k 

384 glosami przeciwko 179 - reak me a owcow IPS a 
cyjna wiekszość odrz:uriła wniosek 1 k' h 
komunistyczny. domagający się przy do metalowco· W po S IC 
znaPia od~zkodowanla robotnikom za 
kładów Snecma oraz wzywajacy rząd WARSZAWA (PAP). - z okazji 
do c;ofnieda zwolnień z pracy. święta 1 Maja, - metalowcy polscy 
Na~tepnie re11kcyjna wi~kuo~ć -36,2 wysłali pozdrowienia do metalowców 

qłos;:imi przeciwko t 79 wyruiła rzą- Niemieckiej Republiki Demokr a tycz· 
dowi zaufanie, zezwalając mu na flej, a jednoczefoie otrzymali serdecz 
zwalnianie z !?racy personel11 fabryk r1y li~t od kierownictwa przemysło· 
lotniczych: „w ramach pl{lllU rządo- wego związku zawodowego metaiow· 

Nie uslaje fala protestów przeciw- wego", przy czym zwalniani mają ców m. Lipska. 

---------------------·--------------------·--·---------------------.. „W imieniu 50.000 robotników zor· 

z;iny na śmierć, t.ak trusty amcry na czele lej światr>wej walki stoi po 
kaitskie, nad którymi historia wydała tęźny i czujny Związek Radziecki. Każde województwo t>osia<la fhiś 

oonajmniej je1len dzdennik, zwlą.r,ki 
zawodowe dysponują l '7 cza.llopisma-

ntl. ruch spółdzielrzy 10, mlodzil':i: i I M c p 1 
~:~e~~aj :~;~~:~~()~·~y~a..~:i~:;~~i~ · q 1· a n a zer w o· ny m· · ac· u 
1 maja ukazywać się za.czął dt.icnnik 
mlodz;iefowy „Sztamlar Młodych", 

yani7owanych w naszym zwi~zku -
czyta.my m. In. w liście meta1owc6w 
"lipskich - zapewniamy Wi!s, że gra. 
•iire na Odrze l Nysie są dla rias ·gra. 
nicami przyjaź11ł i pokoju. Slubute· 
my z okazji 1 Maja jeszcze bardziej 
w1móc walkę z podżegaczami wojen• 
Rymi". 

kt~'fry w przedpłacie in<1ywidual~e.i Dnia 1 maja odbyła ~ię na Placu Czerwo- Po inspekcji wojsk zbliża się do mikrofonu. 
osiągnął cyfrę Sllfl.01111 prcnumPr!I. 0 · nym w Moi;kwie defilada wojskowa i wie- przyjmujący defiladę ~enerał i1rmii, Serglun. 
rów. Wzrosła ró·wnież ogromnie po- Jotysięczn;1 manifestacja mas pracujących sloh Szt!'tnenko, który w imicnl\1 rządu radzic::kie­
c.zytność pism kob-iecych. Ody 1>rzecl cy radzieckiej. ~o i Komitetu Centralnego WKP (b) składa gra 
wojna. najpoczytniejsze I>ismo kobie· Nad Moskwą ·- błękitne, rozsłonecznione me tulac.ic z okazji SwiętR. Pier\\lmmmajowego żoł· 
ce „Mo.ia. Pnyja<"iółka.", ukt2ującc ho. Łopoce na wietrze flaga pai'1stwowa ZSRR, nierzom Armii Radzieckiej, mallom pracującym 
się raz na dwa tygodnie. dr•t ·owało zatknięta na kopule gmachu Rady Najwyż5zej. Związkl1 Radzieckiego, gościom, którzy przybyli 
100.000 egzemplarzy. obecnie ez~opi Na fasadzie gmucbu, w obramowaniu z czerwo- 110 l\1oslrn1y z zagranicy na utocz;vstości piePw­
smo „Prz~·jaciółka.". ukum.iącc su: co nych ~ztandarów - portrety wielkich wodzów szomajowe. Gen. Sztemcnko stwierdza, że naro 
tydzień, drukuje t.SOCI tysięcy egzem 11arodu i·ad"".1·eck1"eno, two"rco·w pan'stwa soc.1'al1·- d d · k. l k" · t t·1 Le · plarzy. C'lYE 18 razy więce,J. ,, „ y ra z1ec 1e pol 1erowmc wem par 1 m-

Cała. ta ·bogata prasa prowa<h~i sy st.vcmego, Lenina i Stalina. Na transparentac.:h na-Stalina obchodzą. Swięto Pierwszomajowe 
stema.tycutą kampanię przeciw 1,atru widnieją haRł.a Komitetu Centralne1Io Wszech~ w wai;unkach nowych zwycięstw: w ciągu ubic 
tej propagandme 

1
agratlicwego lm- związkowej Komunistycznej Partii '.J:>olsz.ewików). Jt)ych ph:ciu powo,jenn:vch lat kraj radziecki nie 

periali:mm. demaskuje .Jej -zakła.ma· Przeznaczone dla gości trybuny Mauzoleum tylko odbudował swą gospodarkę, lecz przekro­
nie i jc,i zbrndnic'ic cele, mobilizuje wypełniają najlepsi ludzie Moskwy: robotnicy, rz:vł 11oziom przedwojenny. Na. straży zdobyczy 
masy do wzmocnienia sil:V naszego uc7.eni, działacze kultury - ludzie, którzy z nie naroclu radzieckiego, na straży poko,Ju stoi A1·~ 
p<1.ństwa i d1> walki 

0 
pokój. rłabmicą ofiarnością i zapałem wnoszą swój mia Ra.dzi('cka. i l\'lat"ynarka. Wo,ienna. ZSRR. 

Ta.ki jest bilans naszych osiągni<:ć wkl<>.d w dzieło budowy komunizmu. Gen. Sztemenko wznosi okrzyk na cr.cść wiei 
w d7.ied7Ji.nie o-światy, wydawniotw i Na uroczystości obecni są przedstawiciele kiego narodu 'ra•lr.icckicgf> I jego Sił Zhrojnych, 

krajów demokracji ludowej - Polski, Rumunii, n11o cześć rządu radzieckiego, partii bolszewie. 
prasy. b j. w · B I ·· · lk" · Bilans naszych osiągnięć w dri:ied~i Czec o.s~~w11;c 1, ęg1er, . u garn, wie 1ego na kiej, na. cześć ukochanego woclza. i nauczyciela. 
nie oświaty, książki i prasy obrazo- i·o1lu cmn1$k1eg~, .delegacJ~ I:u?ow~ - Dr-~okra.- ludzi radzieckich, Józefa Sta.lina. 
wo został przedstawiony na obu wy tycr.i;ie~ Republiki Kor~ansk1eJ, N1~~teck1ej lte Rozlega ią. się uroczyste dźwit:ki hymnu pan­
stawach. Poświęcone mu zo.s.taną r6 I publ!k1 ~emokr~bczn~J, · p_rzedsta.w1c1ele fran· stwowego ZSRR, grzmią :salwy artyleryjskie. Po 
\\'nież kiermasze. przewidziane w cus~1ch 1 wł?s~1ch zw1~zkow zawodowych, dele Placu Czerwonym defilują oddziały wojskowe 
Tygodniu". Do bilan!'u tego dołą- gacJe 1·obotmkow angielskich, goście z zacho- - słuchacze aka1lemli i szkół wojskowych, pie­
~~'Ć trzeba \\'1•stawc:. obrazując~ dnlch stref Niemiec, z Austrii i innych krajów. chota, artyleria, marynarze. Rozlega się chrz~st 
o<ihudowę naszc,j stolicy ora-i plany Za dwie minuty dziesiąta. Na trybunę wstę· 11rzeciąga.jących czołgów. 
d;..lszych nrac, któr<' z Warszawy 11- puje wódz narodu radziecldego, JÓZEF ~TALIN Po bh;ldtnym niebie plyną ciężkie samoloty, 
czyni<\ wspaniałe socdaJistyczne mia oraz kicl'ownicy rządu radzieckiego i partii bol · błyskawicznie śmil{ajl\ samol1>ty odrzutowe. Ror. 
sto. i;zewickiej. Na Placu Czerwonym od krańca do noc:i;yna się manifestacja mas pracu.1ących stoli 

Wzorem dla nas 
Wielki Związek 

Radziecki 
Osią,g11ęliśmy nas.re wyniki dzi~ki 

temu, żeśmy czerpali i eT.erpleiny 
wzon dl& siebie w lli~rwszym pań· 

kratka zrywa się buri:a owacji. cy~ ra1lzieclde;j. · • 
Z trybuny spogląda Józef . Stalin, człowiek, Przodem, w1.noszą.c wysoko atłasowy szt&n-

który dla wszystkich łudzi radzieckich, dla dar Moskwy, na którym błyszczy, przyznany 
wszystkich pos.tępowycb ludzi na kuli ziemskiej mieszkańcom miasta w nagrodę za bohaterską 
stanowi ucieleśnienie mądrości i dzielności bo· I pracę, order Lenina, kroczy młode, szczęśliwe 
ba.terskiej partii bolr;zewików, wcielenie energii pok.olcnie narodu radzieckiego - pionierzy. Dzie 
l woli budujących komunizm narodów ZSRR. d poY.noszą wysoko w górę bukiety kwiatów i 
Stalin - to ucieleśnienie brllterstwa i orzyjąźn1 entuzjastycznie wlta.ią Stal~na. Za nimi idzie 
między narodami. ntlodzieź -- 24 tys. członków moskiewskiego to· 

warzystw sportowych. Jedwab nll's!f>nych pne,; 
nich 5zfandarów lśni wszystkimi kolora.ml tęcz.v. 

Jak w bRjecznym kalejdoskopie przeobraża 
si<; wygląd placu. Niby pokryta ' wielobarw~ 
n:vm l·:wieciem łąka, mienią się wzory tkanin, 
niesionych przez tkaczki słynnej moskiewskiej 
„Trechgorki". 

Obok - robotnicy fabryki przyborów precy. 
zyjnych „Kalihr" niosą transparent z napii;em: 
„Pnedsięblf>rstwo zespołowej pracy stachanow· 
sklej" - cała załoga fabrycznii. opanowała bo· 
wiem naibardzie.i wydajne metody pra.cy. Na-
~tępna kolumna - to . uczeni: pracown\cy 
Wi;zeehzwiązkowej Akademii Nauk. . 

ltlą budowlani, niosąc wysoko nad głowami 
panorami: Moi;kwy, widnieją. na niej wieżowce, 
wielopiętrowe domy mlc11w:k:1lne. burlynkl szkol· 
nr, Jl:trki„. Na. przedr.ie płyną, portrety wielkie­
go Stalina. - promotora generalnego planu so­
c.ialistycznej przebudowy stolicy radzieckiej. 

l\Ianifestanci niosą też 11itan<lary Polski, Czf' 
choslowacji, Bułgarii, ~tumunii, Węgier, A~banii, 
Korei oraz Chińskiej Republilti Ludowej, por­
tret:v wybitnych dr.iałaczy krajów demokracji 
ludowe.i oraz portrety wodza. zwycięskiego -na· 
rodu chii1skiego, Mao Tse • tunga. 

Na jedn:vm z plakatów widnieją słowa Mao 
Tse - tunga: · „Marks, Engels, Lenin i Stalin dali 
narn oręż. Oręż ten - to nie karabiny ma.szyno 
we, lecz marksizm - leninizm". 

l\fanifest:incl niosą. równiet tysiące olakatów, 
wyrażających s.zc7.ere uczucia. przyJaźnl, łączą. 
cej nairód radziecki z masa.ml pracujl\cymJ ca· 
lego !.wiata oraz nleu;:\ęt~ wolę walki o trwały 
poltój na świecie. 

Przez Jl"'iele itódtin trwa.łll m11nlfe11tacja na 
Placu Czerwonym. Była to manlfe11tacja trlun1flt 
I chwl'!łY na.rodu radzieckiego, wiernego Ideom 
l(omunizmu, ideom Lenina. - Stalina. 

Produkujemy 
coraz więcej zapałek 
WARSZAWA (PAP). - W I kwar· 

tale rb. plan produkcji zapalek WV­
lconano w L01 proc. Stanowi to 115 
proc. produkcji za I kwartał ub. roku 

I 
oraz 94 proc. całorocznej produkcji 
w 1938 roku. 

Powojenna produkcja Pat\stwowego 
Mononolu Zapałczanego nie tylko cal 
kówicie zaspokaja zapotrzebowa$ 
rynku krajowego, ale pozwala na 
znaczny eksport zapałek za granic~. 

Zapalki nasze poM EurópA żnaj• 
dują odbiorców na rynkach azjatyc~ 
kich i afrykaf1skich. 

Pożyczka państwowa. 
w ZSRR 

MOSKWA (PAP). -Agencja TASS 
donosi: 

W celu wlączenia środków pienlęż 
nych ludności do dalnego rozwoju 
go~pociarkl narodowej ZSRR. Rad4 
Mip.istrów ZSRR postanowiła emito· 
wać 15 pożyczkfl państwową odbudo· 
wy i rozwoju gospodarki narodowej 
ZSRR w sumie 20 mil iardów rubli na 
laf dwadziewót. Obligacje pożyczki i 
z.,Yiazane z nimi premie są wolne od 
pĄństwowych i miejscowych oodat· 
ków i opłat. 
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o o :i:e;;połu PGR Nr 11 w Dęhoł~ ro!it dzienrty tuczu wzrósł o 250 gr., bardzo korzystna dla robotnika umo poszczególnymi go;;podarstwami ze- Sn1ieszne zabiegi 

·ce, pow. S1erad:o;,· wiedzie gładka, a. przeciętna i-oczna nośnogć kur wy wa zbiorowa. społu 11, w którym przodują go:!.po 
a:!faltowa.' szosa . Jadą.c, mijamy c.o no.si obecnie 180 jaj zamiast 1~0 jaj Dla przykładu s.pojrzmy na kilka darstwa Kobif!rz.ycko i Dębołęka. 

.. 
chwila lśr.:ące nowością, piaskowego w roku 1948. cyfr, obrazujących rozwój akcji so- \Vspółzawodnictwo 1>racy, Olbok 
kolom traktory ciągnące ciężko wy· cjalnej w zespole Nr 11 w Dębołece. mechanizacji i racjonalnej l;'<l'Spodar 

Komenda policji zachodnio.berliń!ldej wydl.l/,a nahn, :obowiązujący 

t<'&:yatkich do:orcórv domowych w zachodnich sektoracli Berli11a do codzien­
nego sprowd:cmiia, czy na murach domu nie ma pl.akatów lub namalowa­
nych haseł 21 wezwaniami do obrony pokoju. Instrukcja brzmi bardso 

.mrowo i :i;qda, by lego rodzaju pfokaty i ha~ła niezwłocznie muwano, 
nawet w wkicft wypa.c!kach, gdyby przy tym trzeba było USZKODZIĆ 
ML'RL „l\iebe:;pieczne" wezwania należy zdzierać lub zdrap„wać wcze­
snym rankiem, zanim mieszkańcy udadzą .~ę do miejsc" pracy. 

ładowane przycz:epy. Na przyczepac~ Takie wyniki były nieosiiualne W przeciągu ostatniego roku po- k:, opartej na doświadczeniach ra· 
kżą stosy workciw, jakieś sztaby :ie dla 'dawnych właścicieli, zapa- wstało tu 6 nowych przedszkoli, 1ru dzieckich, stało się jednlł z plldsta-
lazne, arkm:ze blachy, węgiel, cegla tn;onych jt>dynie w ka~y malą.tkó11 ' pująl'ych 200 dzieci. odbyło si<: l1 ''owych dźwigni rozwoJu, państwo­
i innf' materialy. Pomiędzy stacj~ ktÓl'e l!łuźyły int do zaspiJk&jania kursow szkolenia auallabetow, kto- • wych gO'lllOda rstw rolnych. 
kolejową w Sieradz.u , a zespołem wymogów hulaszczego trybu · żyria. re zlik11'idowały ·całkowicie tr fata}- • • 
p;::nuje ożywiony ruch. Dawny wła- No"'.y gospodarz - Państwo Ludo· ną spuściznę prze&złości na . terenie * 
ściciel majątku w Dębołęce. jak rów we - gospodaruje mądrze, oszczęd· zesJ>-Ołu, obejmując swym zakresem I dzięki temu na polach .i w bia· 

ł · · · 1 nie r~cJ·onalnie ,· plano1"0 I dlateg·o tuch ścianach dawnego hrabi' owskie· mez w asc1c1e e wszystkich 12 i;o· ' ~ ' · • · • 132 robotników rolnych, powstało "' To rar:;qd::e11ie policji zachod11io-berliriskiej, po:ostajqcej - jak u1ia· 
domo-pod bezpośrednimi rozlwrami wiglosas/,·ich v:ładz okupacyj11ych, je!t 
f,fl/• wyrai;11e i w tre$ci i w .tonie, ŻI' kumentarzy nie wymaga. Na mar• 
ginesie zauwa:im11iy /edy11ie, i; wyniki walhi o pokój nie zalei;q bynajmniej 
od ilości zdartych i z11is:cz~11ych prze:: :achodnio-berliriskich do~orców 
11lakat(i•t', ani w o~óle od takich czy innych !'.arzqdzeń adenauerowskich pa. 
chvłków, i11stru.ouxwych przez rycerzy dolara i Ku-Klux-Klantt. 

spodarstw, należących do zespołu, z roku na rok zwiększa się wydnj - 8 nowych świetlic, zatrudniającyrh go lub baronowskiego pałacu wre 
n ie dbRli 0 budynki, nie prz;eprowa- ność Państ"'owych Go"podarstw Rol obecnie 6 zespołów artystycznyclt, nowe, pełne zapalu i wiary w przy-
d ł . · d h · · nych wzr••u•a 1·~b pa(k m·1•~"no11"' 5zlość życin, kto'1'e ty111 s1'ę i·óżn1' od :;al za nyc 111westycj1. Dlugolet- ' . noL ' • ~--" " 10 chórów, 2 orkiestry i 5 zespołów ~ 
r.ie zaniedbania nadrabiać muszą te- i zdolność produkcyjna. s portowych. Kurs.v szkolenia zawodo życia spl'zed kilku lat, że wolne jest 

bk. "V 1 11 D b ł ' .._ · całkowicie od wyr.) s!rn i ucisku i ie raz w '!ZY im tempie Państ.wowe • zespo P w (' o ęce os oa"„1e wego przeszkoliły w i·oku 1949 
Gospodnrstwa. Rolne. Pn1cy jest o- go 1•oku ilość traktorów zwiększyła 47 robotników, spośród któr,·ch 2 kształtują jt> twarde od pracy ręce 

I · d • 'b d 1. t · · · · ' robotnika rolnego. grom. a e rez:ultaty jej są .iuż wi- Sh;? w WOJnaso , wu,.;:ro me rowmez; awansowano na kierowników gospv 
docznr. We wgzystkich gospodar- pomnożono stan podstawowyrh 11111· darstw. 
st.wach dżwi.l!'ają się nowe budowle, st.yn rolnicz~ch, jak: snopowiązalek. Robotnik rolnr w pdni doc€'nia tę 
powstają 1\\"ietlice, żłobki, przed· siewników, pługów, traktorów, mln· ogromną popi-awę swy~h warunków 
szkola. carni i motorów nap~dowych. Wyso bytu. ,iaką zdobył dzięki uzy~ka1iiu 

Jednc•k nie tyłho mury nowych bu ki stopie11 mechanizacji prac rol- lepszego gospodarzn - Państwo Lu 
dynków ~"' iadc• o tym. że gospo· n,11l'h ułatwia szybkiP ich p1·zeprowa· do we. 
da1'S'tl\ami po~iatu sieradz!;ie<zo . dzanie i wpływa rozstr:i:rgają.co na Robotnik ruiny rozumie, że jeg') 
włada nowy, lepszy !!'05poda.rz. Jeśli przybytek plonów. · przyszłość leży w rozwoju państwo 
uorównam? '~ yniki. tbiorów podsta- R ozmawiając z robotnikiem Pań· wego gospodarstwa rolne,go, leży w 
wowych z1em1opłodow z 1 ha, to w stwowego Gospodarstwa Rolnego socjaliimie. Dlatego też wspólzawo­
okresie minionych 5 lat dostrze- przekonamy się że na odcinku pra dnictwo pracy na terenie zespołu w 
żerny olbrzymi postęp. W c'ągu tyl r:y ludzkici zmi~niło sie wiele >d Dębołęce rozwija się znakomicie. W 
ko o~tat.niego roku zbipry z jednego cźasów, kiedy w pałacac'h tkwili ob- ciągu minionych 2 Int odtietek wspól 
ha ": r.esp~le 11 PGR - Dębolęka, ~z.arn iC)'. Dzisiejszy robotnik rolny, zawodniczących wzrósł tu z 12 do 55 
podmosły SIQ dla psze-nicy o 7 q, dla to nie clnwny zahukany, na wpół nie proc. załog,i, a przeciętny procent 
żyta - 5 q. jęczmienia 8 ą, \volnik dziedzica. ale świadomy. przrkraczania norm dziennych pracy 
owsa - 2,5 q, 7.icmniaków - 80 q, twórczy bl!tlowniczy lepszej przy· podniósł się z 10 do '.?8. 
buraka cukrowego - 90 ri-. \\' Lyn1 szlości. Do tej zmiany doprowadził Pomyślnie rozwija się również 
samym rzasie przeciętna roczna nowy stosunek kiero\\11ictwa wobec wgpólzawodnictwo zcspolowe z zespo 
\•.-ydajnoiić mleka od jednej krowy robotnika i robotnika wobec jego łem PGR Leszno w powiecie lęczyc­
rwiększyła się o 1,350 litrów, pr;i;y- pracy. Wz11.iemue stosunki reguluje kim oraz współzawodnictwo· między 

Komitety Obrońców Pokoju 
przygotowują 

zbierania podpisów 
się do wielkiej akcji 
pod Apelem Sztokl1oln1skim 

(Kar.) 

Jak pracują 
grupy. partyjne 

B. D. 

w 

Należy wzmóc kontrolę nad wykonaniem . zobowiązań · długofalowych 
Organizaci·a part,·jna w PZPDz. metocl pracy 1· podn;0 s1'enie kwa.11·fi- · · " = vnązan długofalowych, a następnie 

Nr 3 liczy 7 gru1> partyjnych. We- kac.ii .:awodowych robotników. 1 Majowych. 

.dług opinii egzekutywy wywiązują O.tatnio n.p. tow. Wiśniewski eor- Istnieje w „Dziewiarskie; Trójce" 
się one zadawalająco Il zadań. .Ja- ganiizował dla robotników, zatru- pewien zaniedbany odcinek pracy. 
kie zostały na nie nałożone przez dnionych na oddziale kotonu, kurs Jest nim oddział workowy. izakła­
Partię. Swe podstawowe obowiązki, prawidłowego prostowania igieł. dów. zatrudnieni na tym oddziale 
jak zbiera.nie "kładek. rozprowad1Za- Kurs len pozwoli robotniikorn pod- robotnicy są ba.rdzo pr.zygnębienl 
nie prasy partyjnej, zwalCtZanie nie- nieść wyda.tnie jakość produkcji, faktem, że ponoć nie wykonali w­
obecności i >późn.ieil, walkę o dobrą ~iększyć wydajność pracy oraz bowiązań 1 Majowych. z zestawie­
wydajność oraz jakość pracy, wyko- przysporzy zakładom poważne o- nia wynika, 1ż oddział workowy zo· 
nują sprawnie, z pełną odpowie- szczędności. Po ~kończeniu tęgo bowiązał się w kwietniu przerobić 
drz;ialnością . Wszyscy organizatorzy kurs:.t tow. Wiśniewski izamiena zor ponad plan 250 kg. drlianiny, a wy­
grup pracują w produkc.ti i zaga- ganizować na.stępny, taicie mający kona·ł tylko 217 kg. Robotnicy .jed­
dnienia, >LWiązane z prochukcją, sta- na celu podniesienie kwalifikacji za nak wiedrzą, że podnieśli wydajność 
nowią ich główną troskę: wodowych dz.ie.wfarzy. Trzeba przy- swej pracy do tego stopnia, iż zo.bo­

Jednyun z najlepszych organizato- znać, :ie temu d·zielnemu aktywiście wiązanie 1 Majowe powinno byl<> 
rów jest tow. Wiśniewski, podma.j- paa'tyjnemu przysz.ły ;z. pomocą cz;yn-

zostać wykonane. Badając pilniej tę 
strzy o<ld12:iału kotonowego, Dz.iała[- nik.i kierownńoz..e rzakladu. Pmydzie- sprawę dochodzimy do wnios\m. że 
ność jego nie ogranicza się tylko do łono mu odpowiedni loka.I, w któ- i'stotnie owe 250 kg. 'Przędzy zostało 
terenu fa.bryki, lecrz obejmuje rów· rym będą się odbywać wykłady. osiągnięte. Jednak przy oblii:zaniu 

Agltacjn pokojowa. agitacja prze 

ciwko podżegaczom wojennym o­

bejmuje już nieomal wisz.vstkie za 

kłady pracy w nasziy:r:n mieście. 
Zakładowe Komitety Obrońców 

Pokoju wzm.l!lgają swą działalność 
przy~otowując sie do oczekującej 
ich wielkiej akcji 'lb.ieran.ła 

podpi~ów pod apelem Światowe­
go ·Komitetu Obl"-0ńcówi Pokoju. 

nież i wieś w ramach eki'PY łącmno- M' · ~ t h administracja zakladu popełnila t" 
czeJUu. że spelnia swó.1 elf'mentar 1 niejszej pracy. W. akcji tej z pew- ow1ąc o organ za orac grup niedokladi11ość, że produkcję, jaką 
ny obowiązek, że kroczy jedyną nością nie zabraknie ani jedneli(O ści mia!lta z wsią. W fabryce zaś partyjnych w PZPDL. Nr .3, tneba robotnicy tego oddzfalu odrabiali w 
słuszną i sprawiedliwą drogą. że obywatela, któremu droga jest oj- tow. Wiśnie·i.V&ki jest 7..nany z tego, wymiemc Jeszcze tow. tow. Klep- marcu na konto dni przed ~więtami 
złożenie podpisu pod apelem zo- czyzna i szczęście rodzinne, szczę że bezus.tannie iz:abiega o ufopszepi-e czairka, Hclenc; Osiewicz, k1órzy skło wielkanocnymi (które pmecież pl'IZY 
bowiązuje go do lepszej i wydaj - ście całej ludzkości. sposobu produkc_ii, o uS1prawnóenie nlli swe oddziały do podjęcia 'lobo- p;id::il.v w kwietniu) 1:<1lic'1'.ono rlo pro 

Zas.i!iwszy swe kadcy nowymi 

członkami, iludźmi od :produkcji, 
przodownikami pracy i tymi, któ 

rych najbardziej pokr.zywnziła 

. ostatnia wojna. 2:akładowe komi­

tety docieraja z propa~andą t agi-

' tacją ai1tywojenną do najszer­

szvch mas Tobotniceych. Hasło 

czyąne.i walki o pókój wciela się 

coraz bardziej w życie. Znane są 

już łódzkiej klasie robotniczej wy 

stąpienia tow. Szewczykowej z 

PZPB im. Dzierżyńskiego, która 
nie omija żadnej okazji bv pobu­
dzić załogę zakładów do wzmożo­
nej pracy, do zadokumentowania 
w ten sposób zdecydowanej_ woli 
walki o pokój. 

Znana jest działalność Komi­
tetu Obrońców Pokoju przy PZPW 
Nr 6, któ;-ego członkowie biora. u­
dział w naradach wytwórczych i 
technicznych, występując z krótki 
mi przemówieniami. Komitet ten 
do akcji ant:vwojennej z.mobilizo 
wał młodzi.:7 i komit.et redakcyj­
ny ~azetki ściennej . Dzięki jego 
s taraniom na salach produkcyj­
nych umieszczono wypisany na 
wielkich arkuszach tekst apelu Sta 
łflgo Komitetu Obrońców Pokoju. 

Akcja mobilizowania · ·mas do 
walki 'o pokói przebiega sprawnie 
w PZPS im. 1 Maja, gdzie zasto­
sowano t.zw. „dziesięciominutów-

. ki" - krótkie przemówienia z 
frontu obrony pokoju, .gdzie Za­
kładowy Komitet Obrońców Po­
koju \Vypowiedział walkę marno­
trawstwu i brakoróbstwu, wyeho 
dząc ze słusznego założenia, że 
przez oszczędność wzbogaci się na 
sza gospodarka narodowa, wzmoc 
ni ·się front pokoju. 

Wszystkie komitety zakładowe, 
oraz . ~owstające komitety miej,.. 
skie, wiejskie i' domowe, wszyscy 
AGITATORZY POKOJU przygo­
towują się obecnie do a)(cji zl>ie­
rania podpisów pod apelem Swia 
towego Komitetu.· Dotrą one ze 
swą propagandą antywojenną 
wszędzie, do każdego obywatela. 

Przy pracy i w domu przekona 
ją wszystkich o słuszności nasze.i 
polityki, tak aby 1każdy składał 
swój podpis w pełnym przeświad-

----------------------------------------------·---------------------:-aukcji m1'1l"{'.l1\Ve.1. W t„n ~prysób w:v-

Jak powstały „Kłopoty z· liste1n ?u 
Zesp6ł łwietlieowy wsp6łłworcq sztuki scenicznei 
z zaciekawieniem śledzinw pracę 

zespołu dramatycznego w świeUky 

centralne] ŁZWANN, przy ul. Piot.r­
kowgkiej 111. Przygotowuje on szlu­

ke pt. „Kłopoty z listem". 
Po!luchitjmy, r::o na ten temat mó· 

wią członkowie zespÓłu - czołowi 
aktywi3ci świetlicowi '!--- kol. Zanet 
1-lenryk i kol. Kamieniakowa Zofia. 

- Aby wyjaśnić, dlaciegr> rozpo­
częliś.my pracę nad „listem" , musimy 
się cofną~ o parę miesięcy wstecz„. 

Oto dCI niedawna świetlica nasza 
nie m::igla pochwalic się stałym, ak· 
tywnym zespołem dramatycznym. 
Wystawlt.11iśmy wprawdzie na F!!ati­
walu S:duk Radzieckich żart scenic:i:­
ny Czerhowa pt. „Kot'iskie ,.nazwi­
sko", ale przy naszych możllwn-

1kiach było to niewiele. Rozpoczyna­
liśmy polem pracę nad Innymi sztu· 
kami, ala jakoś chętnych było mało„. 
wszy<;tkn się psuło i rozlatywało„. 

Taka sytuacja dla nas - aktywnych 
świetliczan - była uciążliwa. Wielo­
krotnie używaliśmy różnyrh sposo­
bów, aby ożywi.ć i powiększyć .ze-
pół. Wszystko na próżno„. 

- Ale wreszcie. sposób się znalazli 
- Owt;zem. Z pÓmocą przyszPdł 

nam ob. Szczegielniak. który nie pra 
cuje wprawdzie w naszym zakładzie, 
ale jako nasz opiekun I doradca ra· 
zem z nami przeżywał okres hezwła­
du naszego zespołu. Otóż pewncg~ 
dnia przyniósł nam szkic, naplsaneJ 
pnez 11lebie sztuki, W gronie 3 osob 
przeczytaliśmy ją, rozpoczęliE.my dy· 
skusję nad jf'j treścią i sposobem .P'!· 
de jścia 11utora do szeregu zagadn1A11. 
Temat· ~ztuki odpowiadał nam. Postl\r 
nowiliśmy zainteresować nią na!ze 
koleżanki i kolegów w fabryce. Z za­
pałem rozpoczęliśmy naszą agitacj(l: 
rozdaliE.my kilka egzemplarzy ~ztuki, 
zeprasza3ąc do Wlięcia udzi11ł•1 w dy 
sknsil. Wynik tej a'kcji przeszedł naj, 
śmielsze oczekiwania. Ruszyllśmy od 
ląd szybkim krokiem naprzód. Sztuka 
„chwyciła", Zespół nasz z 3 osób 
wzrósł do 20. W dyskusji, oprócz 
członków zespołu, brali udział autor 
i reżyser - -;ztuka zaczynała nabie· 

rać kolorów. K111;da próha i dyskusia 
przynr:isila nowe myśli i wmoskl, ·w 
wyniku czego autor ·rozbudowywał 
&wAj utwór, stwarzał nowe postarie, 
roglębial treść. Niektóre !Ceny pisa· 
łlinnv sami. poddając je pod ocenę ze 
spolu. To już nie byly próby, to · była 
„budowa" sztuki. Zapał udzielił się 

wszystkim. Mała 2·aktówka rozro~łll 
się do 1czmiarów 3-aktowf'j sztuki w 
4 odsłonach, z udziałem 15 osób, w 
tym 80 proc. Io pracownicy fizyczni. 
Dyskusje „wo~zły 1111m w krew", Cią 
ffle jeszcze dyskutujemy narl każ­
dym słowem, ruchem, czy syt11acją. · 

·- Nie powiedzieliśde jes7.cze, co 
was w sztuce podąqa1 'Co spowodo· 
wato lak żywe dyskusje na jej te-
mat? · 

- Najważniejszą zaletą sztuki jest 
jej temat - Willka z analfabetyzmem. 
poza tym środowisko akcji - miasto 
przemysłowe - dom rodziny robotni­
czej. Sztuka poruszR żywo i ciekawie 
siereg 7ilqadnień aklnalnych, z któ­
q„mi stykamy się co dzień w fi!bryce 
i w domu. 

Dysk11sję wywołał przede ws.zysl-. 
kim snm sposób porlejśria a11tora do 
nas. Zdawał 011 sobie sprawę z nie.._ 
dociąqnięĆ' sztuki I sam wysunął wnio 
sPk, abv mu pcm1óc w jej opracowa­
niu. Skcm.yst11liśmy z tego skwapli­
wie. \\' miarę narastania problemów 
nrkzuwa!iśmy c-oraz to większe zach>­
wolenie, że daiemy z siebie nie tylk.o 
pracę aktora, ale i pracę współlwór­
rów sztuki i reżysera. 

Wiele można by' jeszcze powie· 
dzieć o naszej sztuce, ale to zosta­
wi&m innym. 

- Kiedy macie zamiar ją wysta­
wić? 

- Zobowi.ązalii'my się w ramach 
Czynu l·Majowego wykończy.': sztu­
kę do dnia 15 maja br. Pracy mamy 
jeszcze wiel.e przed sohą. Zdajemy 
<;oble jmlndk sprawę, że wysiłkiem 
r1aszym dołożymy cegiełkę do akc:ji 
wnlki z analfabetyzmem. To nas pod­
trn'muje na duchu. Poza tym - co 
tu mówić - lubimy grać i pokocha­
li~my „naszą sztukę" - „Kłopoty z 
listem" może dlatego, :it mieliśmy z 
nią więc.ej klop(')tu, niż koleżanki i 
koledzy z innych zespołów świetlico­
wych. 

H. Żyżka 
korespondent ·ŁZWANN 

Z:tkładn A·2l 

o właściwy stosunek do n1aszyny 
Remonty maszyn włókienniczych 

powoduje głównie niewlai;ciwa kon 
Ferwacja tych maszyn, niedostRtecz 
na opieka nad nimi. Np. przy skrę­
cark11ch 11ajczęstszym remontem by 
wa zmi-;:ina łoż.vsk, wRłków gómych 
i samych WAików, które. dość cz:ęi;. 

to się ukręcają, a wreszcie bębnów. 
Jakie są tego przyczyny? 

zbyt kosztowne, ani też trudne . 
Spośród wielu innych niedokła­

dności i z;aniedbat'I ze strony róż­
nych kierownictw technicimych wy 
mienić należy brak prawidłowo na 
i;tawionych „odbijaczy". Selfaktor, 
dochodząc do punktu wyjsciowego, 
mu~i mieć na całej długości maszy 
ny równo ustawione odbijacze, kto 
re nie ·pozw.:> lają na chwiejny bieg 
maszyny. W przeciwnym razie na 
stępują nadmierne zrywy nici, luzo 
wanie się spoideł wora, urywanie 
sill „krzy:iaków", a w rezultacie 
żmudny i kosztowny remont. 

Tych kilka przykładów powinno 
wysla~·czyć, aby zwracano bacznier 
szą uwagę na tego rodwju nicdo­
patrzeni'R, łatwe do uniknięcia a 
trudne do naprawy, gdy już jest za 
późno. 

A. Pilecki 
PZPB Nr. 3 Oddz. B 

niki zA kwiecif.'ń ukgly znaczn m1.1 
tJRZC7Uplf'niu. Po'lo.rnie 'dęc rnriłP 
·~ię wyrla·wać. :ie ;>nbowiąz<mie nie 1 •' 

zostało wykonane. Tymcz:::i;;em, ,ko-
ro dorizucimy owe „1Jdn1bi:rnt' 1 ;t".J­
drziny, ok;i7.u.ie ~ię. 1.„ ncld'lliRł wor­
kri-W)' w:vtwor1st tylf', ilf' po~t„no­
wlł: 250 k~. dri1111in:v ponarl pl~l"l· 
Organirz.~tor?.y grup powinni t::i tpr:; 
wą Fir, 1,ainterrsować, wyja.śt~ić i'I t 
porlnieM· na dLH~hu 7.Glngc ncldil:Jłu. 

W :z.wiązku :i ' tym nalc-t:v uwypu­
klić ~(')czywającC" na ot·~n n'"t:ito. 
rach zachrnie - 11~tltwktne,I knnlro• 
U zahrnvi;pmu dlu~of;1 lowJ·d1. kt6re 
pr'l<"cież trwać będą do ko1'\c;4 roi.tu , . 
lł których tylko .ledn.vni z 0~11iw bvł 
Czyn t Ma jawy. Może ~ię h1•. irm 
powtórzyć porlobnP 11if'po1·oiu111[f'n'e, 
.iak na odd1i11le worl~ow:vm. 7• któ­
ryś z robotników nli> ZI! swojej wiliy 
nie ?.dola w;vkonaó wbowiąp;an!a. 
Naci t;vmi ~pra'\vmni ot'gani•ntnr~y 
Jtrup ·powin\lli czuwrić u.~tawiC'Zme. 
Trzeba. ciby nowy seki·ehu-z organi­
zacji pat'ty.inej, tow. G11sio. orlp0w1e 
d nib pokierowała pracą orga~1iz:a·to­
r6w nra1. agitatorów. 

Jdeli do dot.vchozasow:vch. już nle 
wątpliwych osiągnięć i;rrup part:vi­
nych w PZPW Nr 3 do.idzi1> fa~n 
włal;n;e ~tała kontrol<i, c-z-uwanie 
nile! Pt'7Y~1pies7~niem w.vkon:mla pl<~ 
nu pro<iukcyjne~o, to można bC?<izle 
powiedzieć, że wypPlniają onP obo­
wią'Zki, jakie nakłada na n ie Partia. 

Il. K. 

Otóż podstawoWYm powodem ZP.­
pucia się maszyny jest zanieczysz 
er.anie. Gdy w loż,v!<kach naltl'oma -
dzi się znaczna ilość nici, wstrzynm 
jących obrcit w11lków, wtedy chód 
maszyny staje slę ciężki, ukręcają 
się wałki, równocześnie wyrabiają 
się fożyska, wylamują się koła zę­
bate. Bywa również i tak, że czy to 
główny pas, czy też motor nie mogi~ 
pokonać opo~·u, stawianego przez 
nieoc~vszczone loży~Jrn, i przestają 
pracować. Zan ieczyszczenle łożY.sk 
sprawia ciężki chód mąszyny, bieg 
maszyny jest wolniejsz.9' a tym sa­
mvm zmniejsza się produkcja, przy 
odpowiednio wyższych kosztach . 
Pożudane hyloby, aby oprócz brygad 
szybkosciowych, pow~taly bryg;idy, 
kontrolujące czystość masz.vn 
zwłaszcz<i najbardziej skłonnych ao 

Pon1oc sąsiedzha 
' czy bezprz~ kladny wyzysk? 

defektów. · · 

Przy maszynach przędzalnicz:o;ch 

(t. zw. wózkowych) trafia się często 
uszkod7.enie „f:łowlcy", spowodowa­
ne zbędnymi obrot<imi wolnych kół, 
klóre wyrabiają się i zacierają w 
otworach. Dla uniKnięcia „zatarcl:oi" 
należy każdorazowo przy zatrzymy­
waniu maszyny wyl11czyć motor, 
wz~lędn1e przesunąć glówny pas na 
wolne koło. Najlepiozym rozwiąza­
niem było by automatyczne wyłącza 
nie czy to motoru, czy też przesuwa 
nie głównego pEisa. Wykonanie ta· 
kiego przyrządu ani nie było by 

Związek Samopomocy Chłopskie.I 

zor~anlzował na terenie gminy łę­

czyckiej pomoc sąsiedzką. Brak mi 

Jpżytej kontroli ze strony ZSCh, 

Gminne.i Rady Narodowe.i a nawet 
organizacji partyjnej spr;iwil je­
dnak, że dla bogaczy chłopskich 1. 

grom;idy Witonia stała ~ię ona 1esz 
cze jednym źródłem wyzysku mało 
rolnych chłopów. 

I tak dwaj zamożni gospodarze 
Żyg'munt Tomaszewski i Franci­
szek Kupisz w ramach swych obo-

Czyn 1-Majowy chłopów gromady Dobra 
W Dobrej, pow. breeziń~.lciego, · w cujące.i pos.tanowili do dnia 1 Ma.la 

pobliżu budynku Zal'IZądu Gmi•rme- sitaw ten zasyiriać, a później w mit?j­
go znajduje się staw 'bez odpływu. • tym uMądmić boisko sportowe. 
W okresie letnd.ln staje się on &iedU­
Slkiem mala;rycu..nych •zar>a?lków i v.ry­
dzieła ndcpmyjemną woń. W dn:iu 
17 kwietn.illa br. chłopi gromady Do­
bra, dla u~czen.ia $wlęta Klasy Pra 

Ma.rłan Wesołowski 

korespo11dent chł01pS1ki „Głosu" 

Dobra, pow. brzeziński!. 

wiązków mieli udio:lelić nomocy Lu 
cjanowi Frątczakowi, 1m1lorolnernu 
gospodarzowi, choremu na Rrużhcę, 

i ·mającemu na swym utrzymaniu 
5 osobową rodzinę. Sytu<1cje ma· 
terialn~ Frątczaka pogarsza jeszci.e 
fakt, że nie ma on konia, któr.v111 
by mógł _uprawiać ziemie. Wtf!śnle 

konia mieli biednemu chłopu w ra· 
mach pomocy sąsledzkle,I pożyczyć 

jego sąsiedzi - wspomniani gospo­
darze. Zachłanni bogacze zażądali 

bezprawnie od ob. Frątczaka l 
metr żyta, uzależniając od tego udzie 
lenie mu pomocy. Niestety, biedny 
chłop nie jest w stanie zapłacić ~-y 
magane.i ilości zboża, a przez to nie 
mógł skorzystać z należnej mu po­
mocy. 

Co robi w gminie łęczyckiej 

ZSCh, Gminna Rada Narodowa i 

organizacja partyjna, jeśll dopust· 
czają do podobnych niedopuszczal­
nych wypadków na swym terenie? 

I E. Kosiński 
korespondent z PZPB Nr. 17 
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Budujemy kulturę socjalistyczną, kulturę pokojowej W$pólpracy wszystkich wolnych narodów I 
, . 

• 

• 
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wizyta 
Dzieci z całej Polski u Prezydenta Bieruta 

, . . 
gosc1n1e w 

Fontanna ptrl€d białym pałacy­
kiem siz.umiała cicho, roopryskując 
dxobne , tęcmwe krople. Klomby 
czerwo·nych t uliipa.nów wyglądały 
jak objęte płomieniem, a wielki 
park nęoitł e.ielonym chłodem, zapa­
chem cczeremc:hy, pt asiim śpiewem. 

Pięknie, fak w bajce - szepnęfa 
Marysia Sielska ~ Załęża pod Kato­
wicam~ do prrzyjadółki , również ślą 
zaozki, AHiny - a przecież to wszyst 
ko mecz.ywistość„. 

· NajJ)rawdziwsza r:zeczywhitość, źe 
w przetldzień l Ma.ja Prezydent Bie­
rut, wraz z członka.ml Rady Państwa, 
Biura Po<litycznego i Rządu, podej­
mował w Belwederze 500 dzied, naj 
lepszych uczniów szkół podstawo­
wych z Warszawy oraz wojcwórlz:tw: 
wa·rsza.wskiego, łód7Jkiego, poznań· 
skiego, w.rocławsJdego. śląsko • . dą­
br1>wskie.go i krakowskiego. 

Bliski. serdeczny konta·kt 1mwią­
lr.lłny zn.stal "na.t)·chmi;;i,st ud pierw ­
szego uśmiechu Prezydenta Bierut.a-, 
11d Jego pierwszych słów. D!':iecl ma 
ją ni~omyine wycil.rnfo . . jeśli chodzi 
o to, kto je kocha„. 

- Cieszy mnie bard7-o, że in.o.gę 

was gościć u siebie, drogie dzieui ·­
mówił Pre.zydenit. - Cies'Ly mnie to 
tym ba-rd.mej, ii .wiem. że na leiycie 
do tej grupy mlodr1>ież:v, która. do· 
brze . się uczy, że jesteście przodowni 
ka-mi w nauce. Prz-0downfoy w nau­
ce - to przyszli przod-0wniey w pra 
ey. Polska Ludew a. czci · najwyżej 
pracę. 

Zapada·łY głęboko do serc słowa : 

- Pracy w Polsee .iest dużo. ca-· 
ła. Pulska na was czeka - wy jesteś 
eie ua.szą na.tlzieją. Chcielibyśmy, 
abyście byli nasz.ą dumą i chlubą„. 

- Nasż koohany Prezydent. niech 
iyje! - wołają dzieci. J otama~ą 
„swo,ieg-o" Prezydenta ciasnym ko­
łem, bo każde chce być ja.Ji naJbJL 
żeJ.„ 

- Kochany Pre!iydende - mówi 
10-letnia Danusia Bedyk, córka b, 
fornaila - składamy ci kwiaty, zer ­
wane w spółd7'ielni produkcyjnej w 
Wionozemi-nie.„ - płyną proste dzie 
cięce słowa, w ~tórycb jest wdzięcz­
ność, za to inne, n-0.we życie, które 
ma w Polsce Ludowaj cbl0<pskiie 

d~i~ko, za jasną przyszłość, st-ojącą ' wiście - wojsko. Chcą być oficera­
przed nim. mi Polski Ludo:wej. O Slllkole ka.<le-

Bukiet · ezerwonyeh roz wręo'&\ tów marzy B&lesła.w Małecki z Bia­
Prezydentowi Urszulka Podgórska Jego Kamienia k. Wałb:rzyeha i Jó­
z Łodzi, córka robotniey - dziewiu- zer· Wesoły, syn repaJtria.nta. z Belgti.i 
ki. · i Alojzy Kra\jewski, którego maitka 
Ur~a jest mail.eńk-a, ma n iebie- jest majstrem wlókoie.nniezym w Ło­

sik ie oczy, okolone długimi, czarnymi dzi. Maney o n.i~j tylu chłopców i 
~~ami . i baxdizo uroczystą minkę, ta.k gor<\CO proszą MM>szałka o wsta­
gdy mówi Pre.zydellltow i o zob1>wią- w.ieimfotwo, że - jak śmieje się 
za.niach, jakie poddęła cała ~oła Ma.rszałek .R0;kossowski - chyba 
Nr 44 w Łodzi: będą praeować nad trzeba będzie otworzyć całą nową 
sobą i pomagać kolegom sła.bs'liYlll, klasę„. 
„żeby nie było dwój". - A ja chcę być inżyniei:em -
Pięknymi. alejami belwederskiego 7,wierza. się Marszałkom Zambrow­

pa.rku przechadza się Pre-zydent, słdemu mały harcerzyk - Ignaś Wa 
przecbadmją si.ę członkowie Biura lewski z Żoliborza. -l chcę budowai 
Politycznegt> i R'ląliu - każdy z nieb 1,anał Odra - Dunaj„. 
o-t~ony tłumem di;ie-Oliarni. - Ho, ho - to masz ambitne pla-

Sta.rsi chłi!>pcy cisną się wokół I ny - uśmiecha się MaTszałeJt Zam-
1\farszałka. R0<kossowskiego. I\'lji.ją. z .brorwsl,i. 
nim swqje, „męskie" tema-ty, Ocrzy· Potem dz.ieci popisuja &iQ tańcami. 

,,Pan 
Nowe 

„ ••••••••••• „ ••••••••••••••• „ ••••••••• „ •• „ •••. • „.„ •• „ ••. „4.„.„. 

Tadeusz" m każdym -domu 
wspaniałe wydanie genialne; epopei 

· wjeszcza na..-odowego · 

sp1ewe:m, deklamacją. Wllildemar 
Ski!ba z W arsrmiwy, pięknie delclamu 
je „Pieśń o odbudowie", Leopolda 
Lewina. 

„Ojciec wpl'l!ttny w sieć 
[l'US7'Jtowmib, 

Dla. JWost)'eh ludZi rozjaśnia. 
[wnętrze, 

Na eora.z wyższym i wyheym 
(piętne 

Kielnia. skandu~ rytm 
(zma.rtwychwsta.nia. 

A syit - areb:i.t.ekt w przeStl'zeń 
[błękitną 

Wkreśla wlei;tark:i, dźwigi i 
[kt<any. 

Rzuca na karton wi7',Je i p.Ja.ny. 
Wizja. za wizją, cegła do cegły -
Tak s-ię buduje krad 

{n'iepodległy!" 

Pięknie deklamuje mały Walde­
mar. I rz.as>łuohały się w słowa wier­
sza dzieci. Robotnicrz;e i chłopskie 
dzieci, k•tóre władza ludowa otacrza 
t ak serdeczną troo.ką i którym otwie 
r a nieograniczony dQStęp do wiedizy. 
R-0>botnicze i chłopskie d'liieci, z któ­

wienia tego arcydzieła, zostanie w rych wyrosną. nowe kadry lekarzy, 
pełni z1 e alizowane. inżynierów, oficerów .•• 

Obok odsłoniqcia odbudowane~o - Wy jesteście naszą nad~ieją -
p<)mnika \vieszcza to wspaniałe udo- powiedz1iltł ~ezydent Bierut, 500 ma 
:::tępnienie J ego dzieła dla wszyst: łych przodi;WJNków . w nauce opu­
kich miłośników pięknej książki 1 s~mło Belweder z mocnym postano I 

Nakładem Sp. Wyd. „Książka i I 
Wjedza" ukazało sie nowe. wspania 
łe wydanie arcydzieła literatur:: 
polskiej, ~ „Pa11 Tade.usz" Adama 
Mickiewi<;:za, k tór e zaliczyć trzeba 
do rzędu najwybitniejszych pozycji 
~vydawniczycb Polski Ludpwej. 

Na uroczystosci odsłonięcia pomni 
ka Adama Mickiewicza w Warsza­
wie Prezydent J,'licrut powiedział : 

„właśnie dziś nadeszła odpowiednia 
chwila, aby wielki poetycki roman­
tyzm rewolucy,iny naszego wieszcza 
zespolić w jedno ogniwo z wielkim 

poezji Mickiew icza jest niezwykłym I wieniem: że te.i pokładanej w ndch p , d ł 
o&i.e,gnięciem Roku Mickiewiczow- nadmei nie za.wiodą.. · l IeZy en 
,sk1ego. . . Bgr. 

Bierut w serdecznej rozmowi:ie z dziećmi 
Foto AR 

"w SZYS TK ICH o ŻYWJ A ,!!,!!!.!!.!,ma!:'.!!!oo!!~: 
romantyzmem czynu polskich mas Z I ł f • • · d ł · • 
pracującye;h, rozpoczynających tw1)r- i era u ry p Ie r ws z om a I owe I na es ane1 przez Czytelników ,,Głosu Robotniczego'' 
cze dzieło Planu S7;eścioletniego, pla Wśród k orespondencji, która napły Miłość do ludowej ojczyzny, budu-1 \~' wie1szu, zatytułowanym „Do '!;" 
nu utrwalenia wolności i niepodle wa do naszej redakcji, przynosi nam jącej lepsze, socjaiisty~zne jutro, wia c~estników . pochodu . 1_-Majowego • 
głości naszej OJc~yzny, _planu socja poczta i listy o niecodziennej zgoła rd w ostateczne zwycięstwo sił po· p isze czytelnik, podpisany monogra-. 
listycznej kultury i · sprall-iedliwości treści. Dzieje się to zwłaszcza wte- koju na ś\Wecie przebija z niżej" za - mem H. 0 .: 

SpołeczneJ.„. dy, gdy zbliża się jakaś uroczysta mieszczonego wiersza Jerzego Kos- Sto1·a_ w bezruchu wrzeciona. i krosna. roczn ica, poważne wydarzenie w ska sowskiego, pracownika TOR'u, No-
W mom encie przypadającym na li międzynarodowe j czy wewnętrznej, wotki ?3: nie targa nimi motorów szum, 

tk k · k ł · a ulicami brzmi pieśń radosna 
począ owy o res pierwszego r o u wielkje święto itp. Tak by o np. Dziś zamilkły fabryki, gwar brzmi i płyni,e lalą radosny tłum. 
wykon an ia Planu Sześcioletniego, prl'!ed 70 rocznicą urodzin J ózefa Sta- na ulicach, 
pośród szeregu wydań „Pana ·Tadeu lina. Poczta dostarczyła nam wów- , 
sza", jakie ukazały się po 1945 roku cz~s niezwykle liczną Giiość l~t~wt ': swięclmy 1 

Ma ja, dzień S~:~::.go 
w ogólnym nakła:dzie 1.500.000 egz. ktorych czytelnicy " osu 0 0 m- każdy się nim raduje i każdy 

c.zego" m1mifestowali uczucia czci i za chwyca 

Kobietd, dziecko, młody 1 stary 
lwarze w uśmiechu, pogodny wzrok, 
górą, nad nimi płyną sztandary, 
a oni dumnie idą krok w krok. Sp. Wyd. „Książka i Wiedza" rzuca Wi lk' w 

' . głębokiej milo$ci dla . e iego O· i' kaz"dy go na długo w sercu 
na r ynek wspaniałe, albumowe wy I t · "wi t b · d dza międzynarodowego pro e anatu- zapamięta. Dziś n'l.sze s ę o, rac1a ro acy, 
elanie tego arcydzieła .iednego z na.j przywódcy całej ludzkoścJ w walce ożywia wszystkich majowy duch1 

większych twóreów postępowej my o pokój. wolność i sprawiedliwość Wielki wkład naszej pracy jutro z radością staniem do pracy, 
śli polskiej, w for.mie. prawdziwie społeciną. podziwia świat cały, maszyny fabryk puścimy . w ruch. 
pięknej, bogato wydanej i w wYJl\l B t · t ' · · k de widząc łasy kominów, fabryki, "- fłotv w swe twarde schwycimy re.ce, oga a 3es rowmez orespon n- zakkdy: "' 
kowym opracowaniu graficznym. cja, zwia:r.ana z tegorocznym obcho- by w 1yi.mie pracy utrzy111ać krok 

Doskonałość t echnicznego wyko- dem Święta 1 Maja. Robotnicy i chlo Budujemy ojcz znę swym trudem J>ra.cując szybcieJ, lepie j i więcej, 
· k t · · l · b · · niemałym - zno'w sic: spotkamy na przyszły rok. oania, trwałość papieru i oprawy o pl, orzy wspama ynu zo owiązama gdy wzmożemy wysiłki-wróg nam "' 

raz niezwykle niska cena czynli\ z mi p rodukcyjnymi uczcili \ '\'ielki nie da rady. Donosząc z dumą o przedtermino-

Wyjdź na ulicę, zobacz: idą 
w jednym szeregu 

robotnicy i chłopi z naszym 
ludowym wojskiem! 

Idą- starzy i młodzi. Jedno hRsło 
ich łączy, 

włókniarzy, nauloowców, metalow­
. ców i tkaczy, 

·a z wszystkich ust dobywa się 
ku słońcu 

pot~na pieśń pokoju, wolności· 
oraz .pracy„. 

Cl>prócz lis tów z wierszami od· ro„ 
botńików i młodzdeży szkolnej ot rz'y-

1maliśmy również wiersz pt. „1 Ma ja", 
który wyszedł spod pióra naszego 
·k orespondenta z terenu wiejskiego, 
Czesław~ Grzegorskiego. Zamieszcza 
my poniżej początkowy fragment te-
go W:ier~za: ' 

1 Maja - ranu pójdziemy ;razem, 

.1 d . j d • Dzień solidarności międzynarodowej wy m wykonani'u zobow1·„zan' pierw. 
tej pozycJ w y awn1cze praw z1wą S · p s · 0 d wi d • tki ... h d i li mi 

prole tariatu - w1ęto racy - w11ę to nasza o po e z wszys m szomajo-wych, Stefan Żelazko, robot- w po(: o ze u ca 
rewelację na rynku księgarskim, to Poko1·u - nie tvlko w imponują. • po'1żegaczom, 1 razem z nami 

mamo, 

1 nik z PPB, końcży swój wiersz nastę- , 1 b . 
niemożliwą. do pomyślenia w t1stro cv. m pochodzie Pierwszomajowym ob którzy lubią. się bombką atomową. pojdą. Stacho Natka, wuj, raCłla 

Pu1'ącą zwrotką: k 
ju kapitalistycznym. jawili swą głęboką radoś·ć ze wzro- chwalić: oraz ta t a -

12 dzieslęeiobarwnych plansz w s tu potęgi Polski Ludowej, ze wzro· będziemy z wami walczyć swą Mierzmy swe siły ·według zamiarów~ w~zyscy, gromadą, razem 
stu sił światowego obozu pokoju ze wytrwałą. pracą, więc, aby szybciej dotrzeć do celu, całemu :światu pokazem, 

formacie 48 x 33 cm. opracowanych Zwiazkiem Radzieckim na czele. \ l\lie praca - walką o pokój. To cios zwalczymy. pracą. spisek dolarów ile w nas siłv mocv, 
pl'zez Tadeusza. Gronowskiego oraz lu naszych czytelników szukało jesz- w imperializm! i osiągniemy pokój . - , .. ile to ludzi jttŻ kroczy 
285 barwnych rysunk6w w tekście, · • d c s d 

cze innego wyrazu dla uczczenia dla: ~łlionow wielu.„ po tym zerwonym ztan arem„. 
za które artyście należy się szcze- Swięta Pierwszomajowego. Pragnąc A otp pełne radości strofki pierw- -K· * .;:. 
giJ!ne uznanie, uzupełniają. w spo· r, dl . . D . , szomajowe ucznia łódzkiej szkoły Nawiązując do dawnych ob.cho- C:: ł . . . . k 
sób prawdziwie artystyczny ca.łoś<! ntrwa ic na ugo w pamięci zien podstawowej, Stefana Lenca: dów pie1wszoroaj_owych, "wspomina- . • a a ~.r zeJ przytoczona orespon• 

1 Maja poświęcili mu własne wiersze. J'ąc 0 przedwoJ·ennycb, krwawych' CJ.a. w1e1„.owana . wpłynęła do. _reda,k-
\vYdania, czynią_c z niego istotne o-. N . · · , · d 1 ,, 1 w .. 
siągnięcie w dziele przywrócenia naj :e mamy zamiaru ocemac tutaJ Słońce wolności się wznosi 1 Majach , pisze Eugeniusz Zarzyck i CJI p rze ~''. a Ja. . spon:mc:.my 0 

szerseym ma om wielkiej narodo- tych utworów od s trony artystycznej ; wysoko nad cały kraj, (zamieszkały w Łodzi, ul. Zgierska 10) tvm.
1
_ - .<llat.ego, iz nast~óJ rad~sd, wese-

, • ta pozostawia jeszcze bardzo wiele a ~raj w czerwieni . sztandarów o tegoroczny m, radosnym obchodzie a, siły 1 dumy, ja~1 pano\\ al w tego 
wej ~pusc1zny lierackiej. do ·życzenia. Nie o laur poetycki jed- święci dziś 1 Maj! Swięta Pracy _ Swięta Pokoju: rocznym P?Chodz1e pierwszo~ajo. 
Szczęśliwe połączenie wszystkich nak chodziło ich autorom: ot, po pro- wym, znaczme przekroczył oczekIWć!• 

R6j chłopców otoczył .hasło „Pan Tadeusz w każt1ym do· tak, jak umieją i potrafią - uczucia, wzlatują ze wszystkich stron, hasło dziś obiega w swych "Wierszach wy:i;ej wymienie-
tych czynników da je gwarancję, że stu postanowili wyrazić na piśmie _ 1 W powietrzu białe gołębie Pierwszy Maja - niech żyje! To I nia, jakiego się spodziewali po nim 

.. Marszałka Rokossowskiego mu", pod k tórym Sp. Wyd. „Książ- które w związ.k.u z tegorocznym 1 Ma wieszcząc narodom - pokój, świat _cały bez . wyjątku, obiega ni robotniczy, chłopscy i młodzieźOwi 
Foto AR· ka i Wiedza" przystąpiły do ~o- ja przepełniają ich umysły i serca. a podżegaczom - zgon.„ . całą PolskęJ czytelnicy · „Głosu". 
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:·~Kronika Tomaszowa·. T · d · ' O ' · ł K · · k · · p lłOfN ~ WAŻNWSZETELEFONY· y z1en sw1a y, s1az 1 1- rasy- , : · , · · ~ 
:4i = ~ili~~eco~~it:I~ka to tydz.ień wzmożonej walki z onalfaoetytme~ By usprawnić rozdzielnictwo mleka 
51 SStNtż Poża..rna. · 

3n5 t . p . d . . Od l Maja na tere11ie całej I 1\fa.m jut atwn'ł~ oc.:z;y„. za.wdllJlę- ciągu, :r.nacznie zmniejszyły ilóś..ć 
v . 1•az ozarna ( Z'YOłllC- Polski trwa „Tydzień Oświaty, cżam to Polsce Ludo.wej!.„ tych. któ.rZy „podpisywali się" 

tylko W wypadku pozart1 l Książki i· Prai>y". Akcja walki z Ta~! Polska Ludowa likwiduje krzyżylfaini. Ale to, co zostało 333 - P.ogotQwie PCK analfapetyzinem zostanie nasila- ten niesławqy bagaż ·okresu rzą już zrobione i to cci czy.ni sii:: da 
· ' ' na w 1·amach „Tygodnia". O tym, dów , burżuazji i obsżarnictwa. lej - irie wystarcsiy, by wyple 

ADRES REDAKCJI: cżytn ,jest ta akcja, pisze do nas Polska Ludowa, która gwarantuje nić do końca analfabetyzm na na 
Rozdtiefoia Dzieirników „Ruch" . jeden z czytelników. , każdemu robotniczemu i chłop· szym terenie. 
Plac Kóśeius:t:}{j 16, tel. 250. „Jestem uczniem kursu dla :;;kiemu dziecku, wszystkim pol· Są jeszcze dziesiątki i setki 0 • 

G 
analfabet<'iw, prt.y kole Z.Z.I\. skim dzieciom opiekę i szkolę, sób, które nie zostały obJ'ete za· 

. odii11y przyjęć od 14 do 15 w •r „ · ,.,"' któ t · rz d nasz.~ mło • omaszvw1e - ,,.az. ra o w1era P e ... sięgiem kursów początkowej na· 
Pragńę wyrazić wdzięczność dzieżą szerolde możliwości w zda uki czytania i pisania. Są dziesią 

naszemu Związkowi, że zajął bywaniu wiedzy i nauki - nie za tki osób, które nie zostały objt:'l 
się sprawą ludzi cienmych, bo pomina i o tych, których wlek nie te spisem, przeprowad_zari.ym 
nie umiejących czytać i pisać: kwalifikuje już do sżkół. Likwidu przez Srolecżny Komitet do Wal 

Dziś o.twarcie 
· wys~aw'y 

7 
· D)liś''cczwarlekl o grJclz. 16.30 w po 

ntie$z<:l!eruach . Sti·aży Pożarnej na­
", stapi· otwarcie III' Wy.stawy Gazetek 
" Sciemiych. . 
" Wystawa, otwarta \1< 'ramach Ty­
godnl'ł' Ośv.riaty. Książki i Pra~y, 
cz.v:nna będiie w j:iągu naj\;Jliższych 
du! Codzi·ennie w gO:dzina~h ' 9d 16 do 

-' 20, a ;,v niedz'ielę od· 10 do q. ,W.qtęp 
• ..._ bezpłatny. . 

Komitpt <: OrgR11i1.acyjny · zaprasza 
na 4zislejsz~ otwarcie przedstawicie 

· li fabrycznych, zakładowych i szkol­
n~·.ch komitetów . .redakcyjnych. 

. ,UHcżna loteiksiążkowa 
Z ÓknzJi .,Tygodnia Ośw!Riy, Ksiąi 

ki i Prasy" - „Dom Książkl" zorga­
nizował uliczną loterię ksi'ążkowit. 

, Gdy zaczał'em chodzić na na- jemy analfabetyzm. ld z Analfabetyzmem, są równleż 
ul{ę myślałem, że nie podołam. " * • * dziesiątki, któr.e mimo objęcią ic:h 
Ale po trudach i mozołach, dzię Nie było w Polsce kapit.alistycz spisem i wciągnięeia ich nazwisk 
ki wielkiej cierpliwości naszej nej „Tygodni OświRty". Nie dócie do zespołów nauczania, nie brały 
nauczycielki - nauczyłein się rała do robotniczych i chlopskićh w nich, z takich, czy innych po· 
czytac i pisać. rąk książka. Książka, która uczy wodów, czynnego udziału. 

Mam już otwarte oczy na to, i wychowuje. Dopiero dziś 
co si<> dzieie w świecie, bo czy· . T l temu zagadn ieniu - zagadnie 
t 

-. 
4 
„ 1 en roku, w maju - święcmw „ Y niu · objęcia akcją kursów począt 

am .gaze"Y· dr.le6 Oświaty." . · · · · 
Nl·e potrzebuJ·ę się J'uz' \\isty· „ 1 kowej nauki czytania 1 p1sa111a Swięcimy go pod has em - k. h · · · h · ć 

d„1·c·, J'ak da'".ńl.eJ·, rtdy po<lplsy O. . t k .. 1 wszyst. 1c , me unueJącyc p1sa .., "" '"' ,, swia a, ura~a. -s1az ~a - orę- · · ·ć \vałem si"' krzv"yk"mi. Teraz d i czytać - musimy posw1ęci w -. . " "' żern w walcf' o pokój!", I jP nym · · T d · z dum"' kreśl<> swoJ'e imię i na rozpoczynaJącym się „ ygo mu " " z istotnych fra11mentów tegorocz· Oś · " 'l T .,,v
1
's\ro. • wia~y szczego ną uwagę. „ y· „ - • ne.i akcji . .'f'vf.{odnia" ::;1·anic się · " · t • · b'l' · " wsz". stko to zawdzięczam al dz1e1'l w111ien s ac się mo 1 1zac3ą "' " m1te7.ona w::ilka z an fabetyz;· b l" k ó h p ,:,19ce Ludowej. do ostatecznej · ata u, ·t rą c ce 

Antoni BJńcz,rk l11Pln. nw przeprowadzić i którą prze· 
robotnik kolejowy Na terenie n;:1~zego i:niasta .ma prowadzimy. Którą przeprawa· 

* • ii- rnv na tvm orlcmku nirwatphwe / dza i przeprowadzi nasza władza 
sukcesy. T<ilkad7.ief'ia.t kursów. iA ludowa. 

Loteria tieszy się niebywałym po- J\fam jni otwart,r. oczy„. Za· 
wodzeniem, gromadząc setki rnilnśni wtb:i~czan-\ to Pnhct> {,tulowej!„. 
ków , książki, któr'łf za trzydziesci Jak głęboka prawda tkwi w 
z~. mogą WYJ?rać -~'·a~tościowe k~iąż- tych slowRch, słowach pisanych 

ki~ i:1·zeprow11d;r.one iuż zostały Nie będzie w folsce Iurtzi, nie 
iak1c urowaclzOl'le s;i w dJ'!lszym mnicjąc;vch czyl·ac i pisac. Nie 

k1 z wszelkich dziedzin. : .1 dł · ' 
Czy nie było by słusznym, by rńw- c1P,z \ą'. spraco:vaną on,it\ tego 

nież po zalti:óczeniu „Tygodnia", tego robp,tmka .~ol.e~owego, k't?remu. U· 

ródzaju loterie organizowane· był. y \ RiT?J lrn P~ ~al1.stycz.1~y 111e chciał 
częściej, pr::yczyniając ~ir, w ten f\po dac 11fłll ki, me chciał - by P.O· 
Rób do tiopularyzacji dobrej i po7.y- ~i arla l on sztukę czytania i 
tecznej lektury? · pisania. 

Naimłodsi ~ przodownikami prac.v 
Miła uroczysto~ć w przedszkolu PZPW Nr 27 

l\łi!ą niespodrianke sprawlly przo~ 
downikom pracy dzieci przPd:<zkola 
przy Pańr;twowych Zakładach Pne­
my~hl ·Wełnianego Nr 27. Pod kle~ 
rownict~m ~wych wychow;iwcr.y1i 
urz;l\dzily onr z okazji 1 Maja dzie­
cięcą.· l'lkddemię. która obok przr.mó­
W'ie11i1:1 - pogad:mk! jednej z przed­
szkol;in0k, uświetniona została wy.-

Na TUS wpłacili 
W · ramach łą1icuch2 prasowego 

na TBS w o~tatnich dr.iach wpłacili: 

~tępami artys1ycznymi naFzych n11j-
młod~zych. . 

Kulmim;eyjnym i najbardziej wzru 
io:zającym momentem teJ miłej uro­
rzystości pierwszomajowej było wrę 
czenie p1 zez dzieci 11pl'lminków - za 
b<>1.1iC'k, w.vkonanych p~zei ule same 
- pri;ybylym na uroczystość pn.o­
rlownikom pracy z tamtcjr,zych ' z11-
kł11dów. 

Całość tej dzieclęce.i akademii wy­
p;idla n;id:o:wycu•i serdecznie i wzr11 
s7:a.iaco. Jej uc:>.Pstnfcy - pr:r.odownl 
cy pracy odczuli. że wi!lCZi\C Il pokój 
- walczą o ,.,zcz~śliwszłll dni dllł na~ 
szych dzieciaków. 

w.· sobot~ i~ziemy 
na „Żywq Gazetkę' ' 
F 0 d<ilw.i!l „Gh~11 Torrias7.nw~kir.>­

s,:o'' w r;ą111::ich . T:v~oclni" O~wint~-. 
;iilżki i Pr'l~Y 01·ganlzniP „Żywą 

Gau·tkę". któr(I ndwli>rh:i :<:7.P.I'"'~ Z>l­

kł;:1dńw pp.f'm~·?łnwych na11zel'.(n mifl 
i;t;:i . 

Dla czytelnik{"', zllkh:idńw nrac,v. 
kM1·:vch niP herl:>:iPmv mo~li orlnd"!­
rir.IC' 7. „G::J7.!'tlrn" - orii::mi;>;Ujf'my wy 
i:teo w rnmiri::r.('7.Pniach Powiatowe­
i:n Dornu K11lt11 ry w ~ohntę. dnifl 6 
maia o pod?.. Hl. 

będzie w Tomaszowie osób, któ· 
rym sztuka czytania i pisania bę 
dzie obca. 
Toteż nauczycielstwo, Społeczny 

Komitet do Walki z Analfabetyz 
mem, związki zawodowe, komi· 
sjf' kulturHlno-ośw iatowc przy 
zakłrtdach pracy, organizacje spa 
łeczn" i mlonrieżowe - winny 
7.h}czyć n::i tym odcinku swój wy 
-'iłl'k. ah,, nie h;d-0 ,. Polsce lu­
dzi. nie umiejących czytać i pi· 
•ar! 

Bar mleczny w Spale 
C'·:'IZE>tkę. w ramach której z;:ibiora 

~ło~ międz,v i,Jmyn'li nasi starzy zna- Tomaszow!<ka Okr~gowa Mleczar 
.iomi: J)undzia i Dyonizy - uroz- nia Spółdzielcza uruchomiła jesż;cze 
maica w.v~tępy zespolów artystyci- jeden bar mleczny - t ym razem w 
nyrh PDK. Spale. Bar ten z. pewnością stano-

Kierownlcy świetlic i. rady zakła- wić będzie dobrodziejstwo, tak dia 
ao,ve proszonr są o wcześnirjszo za- ,,.cza~'Owiczów, przebywających w 
mawianie bezpłatnych biletów wste- · tamtej!'zym Ośrodku Wypoczynko­
pu, których ilość jest ściśle ogrnni- wym, jak i dl;i licmych \\.')'cieczko 
r~ona. wiczów. z.jeżdżających do Spały w 

W dniu jutrzejszym czytelhic;r na- mic~iącach letnich. 
~i moga również zaopatrywać się w Uroczyste otwarcie baru nastąpi 
bilety w redakcji „Głosu" w godz. ło w godzinach popołudniowych -1 
od 14 do .17. Maja. Wincenty Kalibabka - żl. 300, Sta­

nisław Daki\ - zt. 200, Wacław Kru 
phisld - zł. 200, Piotr Kow;ilski -
zł. 200, Mlchl\lina Mąc~yii.~ka - zł. 

200, .· nanuta Bneziliska - zł. 200, 
Halina Sztajnert - zł. Mo, Honora­
ta Winiarska zł. 200 .. Józef Kolil\ski 
- zł. ::oo_, Stefan Zabawski - zł 

200 .• ran Mcndryk - zł. 200, Józef 
Mendryk - zł. 300. 

Meldunki z wykonanych zobowiązań 

Witold Manuszewski, którego na­
zwi·~1t0 podaliśmy w dniu 26 ub. n'I. 
- wplncił na TBS zł: 300, a nie .lak 
poda1fo ·- 200. 

No we ambulatorium 
dent.ystyczne 

Ubezpieczalnia Społeczna podaje 
do wiadomości uprawnionych do 
świadczeń ze ~trony Ubezpil'czalni. 
a zamil's7kalych pO pr::iwej §tronie 
Wolbórki w1·az z mie.isco'vvOściamł 
prz~-lf'li!tymi do tc,i części miasta. a 
więc: Bf::iłoh1•ze.1'(11mi, Nówy:n Ludwi 
kowern. Zawndii i ld., że pocr.yna­
j;J,C od dnia. 1 ma.ja. br. 11omoc~;ir 
sko • dentystyczną, 111lr.i«>la~a im bil· 
dtie w nowo11r111Jł>omłonym ambuia. 
toriunt df'ritysłyr.7,nym J)rzy Alei Wt>;I 
ska. Pol11kieg11 2ł. 

Ambulalorium czynne jest w ~o­
clzinach ort S do 17 za ~·j"t~iNn 50 
bót. w które to nni czynne będzie 
pogotowie dentystyczne w godr.i­
ncich od 10 do 13. 

Pa szt et . z dorsza. 
zamiast tranu 

L'aboratorium Centrali Rybnej w 
Gdyni opracowuje O$tatnio zaga.1· 
nienie masowej propukcji specj:ił· 
nego witamino:v,1.ego pasztetu z stor·' 
sza. 
Dokładna analiza składników od­

._żywczych pasztetu. wyrabianego z 
wątroby, ikry i mlecza dorszowego 
ustaliła, że nowy ten produkt będzie 
zawierał ponad 200 jetlnostek wita· 
miny „D" oraz 40 :>roc. tłuszczu. 

Dzięki swoim właściwościom lecz 
niczym, pasitet witaminowy z dor· 
sza zastąpi tran leczniczy. 

Nowy produkt ieC'.011.i~o - epo· 
żywczy będ:de spl"zedawany Vl 100· 
gramowych pusz.kach. Spożyde Jed· 
nei trzeciej zawartosci puszki odpo· 
wiada dziennej porcji tranu, zapisy 
wanej dzieciom przez lekarzy. 

Pasztet ten ukaże się w najbliż· 
szym czasie w sprzedaży. 

p ierUJ.§ZOnJU jOH'f.ICh 
PZGS „SAMOPOl\IOC 

CHŁOPSKA''. 

Pracownicy fizyczni magazynlf 
przy ulicy Stalingradziej zobo· 
wiązania ;;we zrealizowali 'juz w 
dniu 27 kwietnia. 
Młodzież zorganizow11na w 

ZMP, w ramach zol;>owiązaf1, z 
własnych funduszów zakupiła bi 
hlioteczkę. 
Członkinie Ligi Kobiet zobo· 

wiązanie, mówiące o przepracowa 
niu dodatkowych 100 godz. na 
cel społeczny - zreallzowaly w 
200 procentach. 

Sklaqnica złomu przy PZGS 
plan miesięczny za kwiecień zre 
alizowała w 170 proc. 

PRACOWNICY 
UBEZPIECZ ALNl 

SPOLECZENEJ 
Wszystkie zobowiązania, j11kit> 

pracownicy Ubezpieczfllni Spo· 
l ecznej podjęli w dniu 17 kwiet 
nfa , dl:\ uczczenia 1 M<l.il'l, zostały 
w pełni zrealiznwane. I tak: 

Sekcja Wymiaru Składek, stor 
na płatników za miesiąc sty~zcn 
wykonała w dniu 29 kwietnia, o 
gorl;r.. 9.30. 

· Sekcja Poboru Skladek uporząrl 
kowala konta pl11tników . za rok 
1945- 46 i przy$Joto\vfłła · je do 
oprawy w dniu 29 kwietnia, godz. 
8.30. 

Sekcja Swiad.czeń w terminie 
wy.robiła W"'Zelkic zalegJości i 11-

oorzCJclkowała a ldy z11 rok 1949. 
Refo!>rat Kontroli wykonał swr 

mbowiązania już w clniu 28 ,kwiet 
ni#t. 

Rekcj;:i Ewid~ncji sprawdził11 
karty · rhnr~bowe. zer;ta.wl~nia r. 
kartntPk"I .ube?.ni.eczonych · w ilo· 
ścl 1ti58, w ce1u ·rozlkzenią sie 
pomiędzy Ubezpieczalhia Społer•z 
na a po~otowiem r!\hm!\owvm i 
'1:'11~ 7.n oi;c i za u •ługi tx>t!o+nwi::i ra­
tunkowego PCK dla ubezpieczo· 
n ych. · · 

Referat Gospodarczy wykonał 

przyjęte zobowiązania, a ponadto 
uzupełnił wyposażenie gabinetu 
dentystycznego przy Alei Wojska 
Polskiego. 

PRACOWŃICY ZBIORNICY 
JAJ 

Eksportowa Zbiornica Jaj w To 
maszowie zameldowała, że powzię 
te zobowiązania Pierwszomajowe 
zostały w pełni wykonane: 

plan wysyłki eksportu wykona 
no w 120 proc. zamiast w 110 
proc. 

Ponadto zwiększono trzykrot· 
nie czytelnictwo prasy robotni· 
czej wśród pracowników. 

KOPALNIA „BIAŁA GÓRA" 

:Kopacze piasku zobowiązali sie 
w miesiącu kwie.tniu zwiększyć 
swą wydajność do 103 proc. Prze 
cit'jtna wykonania nie tylko, że zo 
stała dotrzym;:i.na, ale przekroczo 
na jeszcze o 1 proc. 

W ramach zobowiązań indywi· 
dualnych - ob. Tadeusz Kr:i:yl:a 
nowski zobowiązał się do dnia l 
Maja wykonać filtr do oleju gazo, 
wego, co zaoszczęd7.i kopalni si.t 
mę około 100.000 zł. Znhowiązanie 
swe ob. Krzyżanowski zrealizo· 
wał .w dn~u 26 ~wieti:iia. 

spółdzielni pródukcyjnej we Fra· 
nopalu. 

POWSZECHNA SPót.DZIELNI;\ 
. SPO.ŻYWCOW 

Ukończono w terminie budowi: 
boiska do sta1kówki, p1;zygotowa, 
no pomieszczenia na szatnię db 
piekarzy, dopełniono wszystkich 
zobowiązań porządkowych. Łącz· 
nie - wykonane zobowiązania 
przyniosły spółdzielni ponad 100 
tys. zł. oszczędl\ości. 

PRACOWNICY URZĘDU 
SKARBOWEGO 

Pr11cownicy Urzędu Skarbowe· 
go, w ramach zobowiązań Pierw 
szomajowych wykonali ponad 
plan; 

75 wymiarów podatku obr.oto· 
wego i dochodowego za rok 1949; 

130 wymiar6w od w zbogacenia 
wojennego; 
· 11 · kontroli ksiąg w przedsię· 
biorstwach b<1nrllowych. 
Uporz11dkow~no teren przy U· 

rzędzi e Skarbowym. -
Oprócz normalnych świadczeń 

na rzecz Odbuclow,- Warszawy la 
deklarowano dodatkowo 4.900 zł. 
]cdnorazowej danitW na SFOS. 

Ol<RĘGOWA MLECZAIJ.NIA 
SPÓŁDZIELCZA -

PRACOWNICY 'NARODOWEGO W ramach zobowiązań .pierwszo 
BANKU POLSKIEGO I majowych zor!:(anizowano nowe 

Dopr.owadzono do porządku filie \V Brzustowie, Gliniku, Pra 
Miejsce Straceń. szkach i Ciosnach. W ciągu. kwie 

Wszyscy pracownicy złożyli na foia zwięksżono dostawi: , mleka 
SFOS jednorazową . daninę w wy- do Spółdzielni o 14.600 litrów. 
sokości 0,5 prąc. od uposa:i:.enia W 'ramach tych samych zo bo· 
bmtto. wiązań ~ w .cią~u miesiąca ' ma 

PrzystąpiOńo do mięclzyoddzia ja zorganizuje się w terenie 32 
łowe~o . współzawodpictwa z Od zebrania ~rómadzkie, zmierzają: 
di\ałcm N13P w Pabianicach i ce do zwię'kszonia dostaw mleka, 
Piotrkbwie, sprawdzono, mimo o- by uniezaleźnić na;;.ze miasto od 
~roi;nu , pracy . bieżącej - obli.cze przet zutów z innych terenów. 
nfa \Vspółczynników 'czasu (norm Dodatkowo tobo\Viązano się dcr 
wydajności pracy). końca roku zaoszczędzić w gospo 

Doprowadzono cio 'Porządku darce materiałami piśmiennY!rli 
skwery . ' 40.000 zł„ a na pradzie i .wodzie 

Zaprowadza się księgowość .w - 30.000 zł. 

Z miejscowej Ubezpieczalni Spo 
łecznea otrzymaliśmy wyjaśnie­
nie następującej treści: 

„W Z\viązlm z zamieszczoną n o 
tatką w 1,Głosie Tomaszowskim" 
z dnia 27 kwietnia br. w spra­
wie niedociągnięć, jakie zaistniały 
w rozdawnictwe mleka w dniu 24 
kwietnia 1950 r„ Ubezpieczalnia 
Społeczna w 'fomaszowie Maz. wy 
jaśnia, że dla ustalenia przyczyny 
niedostarczenia mleka do jedne­
go z ]'mnktów rozdzielciych, dele 
gowała 11wego prżedstawiciela na 
i'>osieclzenie Za1•zą.rlu Okręgowe.i 
Mleczarni Spółdzielczej w dniu 28 
kwietnia br. 

Na posiedzeniu tym Zarząd Mlą 
czarni zob°'iiiązal :się do usunię­
ci a podobnych i~te"dociągnięć, dal-

szego usprawnienia akcj~ rozdztel 
nictwa mleka, a na zamieszczoną 
notatkę w „Głosie Tomaszow­
skim" postanowił udzielić wyczer 
pujących wyjaśnień. . .. 

Ze swej strony Ubezpieczalnia 
Społeczna apeluje do ubezpieczo­
nych pobierających mleko w ra• 
mac;h $wiadczeń irodzi11nych, by 
w 'interesie własnym oraz dla uła 
twienia akcji rozdawnictwa mle• 
k::t rpobierali mleko codziennie w 
ciągu całego miesiąca i w iloś­
ciach przewidzianych kuponami, 
gdyż. jak s.twierclzono-kupony 
zostają realizowane w niewłasci• 
wych terminach''. 

Oczekujemy wyjaśnień od kie" 
rownictwa Mleczarni Spółdziel-< · 
czej. , 

Komisja Specjalna karze· 
W ostatnim czasie !Jelegatura I nych cen za bułki: , 

Komisji Specjalnrj rozpatrzyła Właścici'elka owocarni, iWikto• 
szrreg protokółów r. terenu· na- ria Romaldowska (Żymierskiege 
szego miasta i wydała następują- Nr 1'6) zapłaci 20.000 zł za -pobie-
ce orr.eczenia: · ranie nadmiernych cen. 

Zofi'a Błasr.czyk z ul. Piaska- 10.000 zł zapłaci kierow·niczka 
wej 27 - właścicielka sklepu spo sklepu PSS - Leokadiia Woicka 
?:ywczego zapłaci 60.000 zł za po- za odmowę sprzedaży kakao, a 
bieranie nadmiernych cen przy 7.000. zł ekspedientka sklepu PSS 
sprzedaży kaszy tatarczanej. Adela Bonecka za pobieranie nad 
Mieczysław Usierko, właściciel miernych cen za wędzone dorsze. 

sklepu galanteryjnel'(o (Plac Ko- Anna ł,ysikiewicz, kierownicz­
ściuszki 7) z;iplaci 50.000 r.ł za od- ka filii piekarskiej (Słoneczna 8) 
mowę sprzedaży towaru, który po za pobieranie nadmiernych cen za 
siadał w sklepie. pieczywo zapłaci 5.000 zł, a Ge-

·.Tózef Szczepaniak, wspólwfaści nowefa J{uhacka z ul. Slowackie­
ciel piekarni przy ul. Z!(orzelic-1 l!O 22 zapłaci 3.000 zł za. n iepo· . 
kięj 47 ukarany został grzywną siadanie rachunków na sprzeda-
40.000 zł za pobiettmie nadmicr wane produkty. 

-Wyniki.· spotkań „ piłkarskich 
o „Puchar Polski" 

„ZWIĄZKOWIEC I" -
„WŁOKNIARZ II" 'I: O 

W pi„rwllzym s.pot.kaniu o ,,Pu· 
char Polski" „Związ.kowie.c l" poko­
nał wysoko rezerwy „Wl6kniarza'' 
w ·sto sunku 7;01 do ·rri<envy 1:0. 

Przew11ga A-klasowc6w. nad j{nle~J. 
n1i z C klasy uwidoczniona zo3ta!.1 
cyfrowo. 
Brań1ki ·dla zwycięzc'ów uzyFl{ali: 

Anioła - 3, Wędrak II - 2. Wą· 
h'/lbski II i Kwarciany II po 1. 

Sędziów11ł ob. Niedźwiedź. Widzów 
ponad lÓOO. 

„ WLóKNIARZ I" - . 
„ZWIĄZJWWIEC II" 8 :2 . 

W drugim spotkaniu Il „Pu<:'hm· 
Polski" ,;W16kl'liarz" pokonał reT.er· 
Wy „Zwil)żkowca" w s.toswnku 8:2, do 
im:en"-Y 4:1. 

Gra należała. do wyrównanych, za­
wodnicy „Związkowca" gubili się w 

Rytuację.ch podlwamkov.rych. „Włók· 
niarz" zdobywał teren dalekimi poda 
niami celnie strzelając. 

Bramki dla nw~rr.ięzców zdC'byli: 
Gi·ochowina, - 3, Nowak - 2, Bial· 
lqiws.ki. GruncrL i Małkowski po 1, 
rlla pokManych obie bramki qzy~'a.ł 
K9mar. ·; 

Sędi;iował ob. Morawski, "~id~ow 
1000 os6b. · . ' 

„WLóKNJARZ IIJ" -JEDNOSTKA 
WOJSKOWĄ (RĘ~NY) 4. : Z 

Kole.hly sukces odniosła III druży 
1111- „Włó~:niarza'", po w;in·ównanej 
grze bijac Jednostkę Wojskowf! (Re• 
gony) w i;tosunlm 4:2, do prT.erwy 2:1. 
~nm1ki zdobyli: Umh1i;ki 2, tamaj 

kowski i ZakrzmvS>ki fr po 1. · 

Mecz pi'owadiił ·ob. Szczepauia~. 
Widzów około 1000 osób. ' „ 

„Zwiqzkowiec" - .• ;Włókrliarz" i:'1 
Rozegrane w dniu l Majs propa- inicjatywę, której n ie oddaje do koń 

gandowe zawody piłki Mżnej 1okfl1- ca spotkania. 
nych drużyn „Związkowca" i „Włók W 5 minu.cie drugiej połowy kon­
niarża" zako1\czyły się zwyci~~twem tuzjowany zostaje Anioła, który na 
pjerwszych w stosunku 4:1, do przer kilka minut opuszcza boisko. W 10 
wy 1:0. mhrncie Wątróbski II z bliska prze-

Mecz, · l'ł czkrihviek propagandowy, s~rzeliwuje. W 15. min11cie Rejchman 
nie nosił cech spótkania towa.rzy~- broni prżytomnie ,,główkę" W~trób· 
kiego _ zaCifłtością i <Jstr<Jścią gry skieł{o Il„ Zmianę wyniku przynosi 
przypominał walki 0 drogocennf' 17 minutii gry. Po akcji Wątróbski II 
punkty. , Wysokość stawki _ walki\ - Kwarciany II ~ Anioła, ten o!'>ta-
6 pierwszeństwo w Tomaszowie tnl ładnym strzałem ;i; linii pola kar• 
wpłynęła na to, że 11potk11nie odby~ nego zdobywa drugą bramkę. 
\Vałó się w atmosferze napięci'l, któ W 18 minucie po wolnym bezpo. 
re udzieliło się · również widowni. średnim I{omar łapie dobitkę Dębie-

Znwody należały do ciekawych, ldego, podobnie jak później strzał 
gt·a była or;tra: <1 ~zybkle akcje ohy- Nowaka. W 22 min. Wędrak I pod­
dwu zespołów do1Jtarczał:v wiele emo wyż~:r.a wynik do 3;0. 
ej! licznie zebranej publiczności. P1·acowity atak „Włókniarza" goś-
Drużyny wystąpiły w składach _ cl wielokrotnie pod hrnmką prze­

„,Związkowiec": Komar _ w11 trób- ciwnika, nie może jednak sforsować 
gki I, Michalak - Krasuski, Pietru- obrony i zdobyć się na pewny strzał. 
szczak, .Parad~ - Wątrńbslti II, Wę- W 35 min. Wątróbski II po centrze 
drak I, Aniola II. Wędrak II, Pa- Wędrakc>. II zdobyw.\ z_bliska czwar 
czutkowf:ki {Kwarciany). 

0
W!ók- tą bramkę. W minutę później za rę­

niarz": Re~chman - Kuląg, Rybiń- l\ę na poll.ł karnym sędzia dyktuje 
ski - Szydłowski,' Przybysz, Morda- rzut karny dla „Włókniarza", który 
ka - Grzejszczyk, Grunert, Nowak, Grochowina ładnym strzałem zamie­
~ałkowski, Grochowina. nia na· honorowy punkt, mimo inter­
' Początek 5potkania · to gra wyr;ów wencji Komara. 
ąana. Pierwszą ' bramkę przynosi' 14 Do ko1'.ioa wynik nie ulP.g!'l zmia-
1ninuta, kic>dy to . „zw:ązkowiec" l\e nie, mimo dalszej otwartej gry oby­
s.trzalu Anióly ·Uzyskuje prowadi.e- dwu zespołó\V. 
riie. Akcje obydwu dru2:yn są szyb- „Związk0wiec'1 zagrał dość słabo 
!1ie, a· z, cza11e1n - lekką„ a następnie do prze.rwy, . roz~rę.cając. si~ d~plero 
nawet , d;,śf wyraźną pr,ze.wagę uzy- .':" drugiej · pt>łowi~. „Włokmarz . za­
s,kuje „Włókniarz", goszcząc często słuzyl . na pochwałę ~wą. amb1tn.~ 
na polu przeciwnika, ale nie wyko- gra, a motorem wszelkich Jego akCJl 
rzy.stując wielu okazji do .wyrówna- był szybki i pracowity Nowak, .któ­
nia. ' ' · · ry szczególnie długimi i prostopa-

1\łiędzy · innymi „Włókl'.liarz" m<ir- dłymi podaniami zasilał swych par­
nuje rzut pośredni z 12 metrów w tnerów i powodował zamieszanie na 
35 minucie. tyłach przeciwnika. · Rejchman za pu 

Po prze'rwie pewne zmiany w akła s~czontll bramki nie ponósi winy. 
dzie „Włóknlarza" p,riyczyni~ją gJ~ S~dziowaf ob. Niedźwiedzki, czę­
do zahamowania agresywności ' j'ego sto·interweniując w wypadkach zbyt 
napadu ,i „Zwią,zkowiec" . przejmuje ostrej gry .. Widzów ok<Jło 2.000. 
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Czytajcie i rozpowszechniajcie „GŁOS" 



w dniu 4 majQ 1930 r. 
GROźBA UNIERUCHOMIEN1'A. cyjne warzenie soli. z wody . mor· 

FABRYKI JOHNA skiej. 
Z powodu redukcji j,>łac - zarzą-

dzonej przez dyrekcję - robotnicy . ZA CHLEĄEM 
Jo~na w dni~l wczora)szym odbyli Z Gdy·ni na statku „Krakus" - wy 
ogol~e zebranie, na. ktorym uchwało jeżdża .do Brazylii druga partia emi 
no ~ieprz~stępo,:·ame _rlo .P~ac~. Sta . gr'._l-ntów - są to bezrob(}tni chłopi, 
n~Wlsko firmy Jest rowmez meusti;! ktorych nędza peha w daleki świat. 
phwe. Zanosi się na to, że z dniem 
juirzejseym cała załoga otrzyma za 
świadczenia do Fun ·:· ,zu Bezrobocia 
i .;majdzie się w szeregach pozba· 
w1or:ych pracy. (Kur. J'_,ódzki). 

NIEZWYKŁE ZJAWISKO 
W dniu wczorajszym magistr:1t 

Konst.antynowa zatrudnił 50 bezro­
botnych mieszkańców te.go miasta. 
Pracujący od samego rana byli o· 

K'J'O ZARABIAł_, PRZED 20 LATY biegani przez · tłumy bezrobotiiych. 
Łódzkie Koleje Dojnde>we ogłosi- I którzy przypatrywali się im z za­

ly 1v „Kurierze Łódzkim" bilans za zdroffeci~. (Kurier Łódzki) . 
I'Ok 1929. Według tego bilansu 
ŁWEKD, mimo kryz~"m pn~yniosły KRYZYS RUJNUJE 
2.654.379 zł. czrstego zyski:;. (Zysk SPóŁDZIELCZOść 
ten zagarnęło do kieszeni kilku wła W Uniejowie zlikwidowana wsta 
:idcicli z dojuz<lówek z dyr. Ger!i- ła Spółdzielnia „Rolnik". Powodem 
czem, znanym tl'Gia.łaczem Stronni'c, likwidacji - straty - ponłe5iooe 
twa Narodowego, na czele. W roku I wskutek kryzysu. 
1929 oberwano 2 razy zarobki tram 
\Yają.rzom ŁWEKD). STRA;)"K TKACZY R\',:CZNYCH 

W OZORKOWIE 
GANDHI ARESZTOWANY Wczoraj wybuchł strajk tkaczy 

Gandhi został aresztowany przez ręcznych .w Ozorkowie. Pl'zebieg 
Anglików w Jalalpur, za demonstr:i strajku jest na ogół s-pokoj-ny. _, ______ _;.., __________ ~~~~:.,,;;:.~~~ 

TEATRY 
TEATH POWSZECHNY 

{ul. Obr. St:•lingr~dn 21, teł. 150-36) 
Teatr nieczynny 

TEATR im. STEFANA JARACZA 
. (ul. Jaracza 2711) . 

Dziś, o go·dz. 19.~5 „Dom otwarty" 

P AŃST\iOWY TEATR NOWY 
(Daszyńs·kiego 34, tel. 181·34) 

Godz. 19,15 „Makar Dubrawa" 

TEATR „OSA„ 
(Traugutt a 1, teł. 272·70) 

Dziś, o godz. 19,30 komedia C. Gol 
doniego „Oberżystka". 

„ARLEKIN:· 
Dziś, o godz. 17.15 widowisko pt. 

„Złota rybka". 
„PINOKIO" 

(ul. ~awrot 27, tel. 135·74) 
Dziś teatr nieczynny. 

PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKI 
,,LUTNIA'' I Zespół Wrocławski. 

(ul. Piotrkowska 243) (ul. Stefana .Jaracza 2~ tel. 217·49) 
Dziś o godz. 19.15 „Królowa przed- Dziś o godz. 19,30 „Sen o Goldfa-

mieścia". tlenie". 

K.JINA 
ADRIA - dla. młodzieży (Stalina 1) 

„500 ccm'' godz. 16, 18, 20 
BAŁTYK (Narutowicza 20) 

„Psi! Hllbetin udchodzi" 
godz. J,7i 19, :41 

BAJU ' d•'ta'liciszkańska 31) 
„Wyspa Skarbów" godz. 16, 18, 20 

GDYNIA (J?aszyńskiego 2) „Program 
aktualnoścj krajowych i zagranicz· 
nych Nr 18" - „Wietrzenie skał", 

„Połowy dorszy". „W walce o Pokój 
zwyciężymy", „Artystyczna po1"t:ela· 
na". godz. 15„ 16, 17, 18, 19, 20, 21. 
r!EL - dla młodzieży (Legionó\\ 2) 

,,Samotny żagiel" godz, 16, 18, 20 
.1\!.UZA (Pabianicka 178) „N owy 

Dom" godz. 18, 20 
POLONIA (Piotrkowska 67)° „Strój 

galowy" godz. 17, 19, 21 · 
PRZEDWIO$NIE (. ŻeTomskiego 76) 

„Młoda Gwardia" I seria 
godz. ' 16, 18, 20 

c'WBOTNIK {Kilińskiego 178) 

ROMA (Rzgowska 8~ „Dom na. pu· 
stkowiu" godz. 18, 20 

REKORD (Rzgo1wska 2) „P<>wrót 
do d<>mU" dla młod.z. godz. 16 

„świat się śmieje" godz. 18, 20 
~TYLOWY (Kilińskiego 123) 

„Zaikazane piosenki" godz. 18, 20 
śWIT (Bałucki Rynek 2) „Ludzie 
bez szkrzydeł" godz. 18, 20 
TĘCZA (Piotrkowska 108) „Za sie­

dmioma górami". 
godz. 16,30, 18,30, 20,30 

TATRY (Sienkiewicza 40) 
„Dwaj panowie F" godz. 1'6, 18, 20 

WISŁA (Daszyńskiego .l) „Droga 
do sławy" · godz. 1'6,30, 18,30, 20.SO 

WŁóKNIARZ (Próchnika. 16) „Pieśń 
Abaja" godz. 16,30, 1.8,30 20,30 

WOLNO.ść (Napiórkowskiego 16) -
„Strój galowy" godz. 16, 18, 2& 

ZACHĘTA (Zgierska. 26) „Grzeszni· 
cy bez winy" godz. 18, 20 

Ze ,s.portu 

NiezajJonlnian.1:1 dzie4 
w życiu sportowym robotniczej LodZi 
N dgdy jese<:ze Łód:'. nie wid>Ziała 

tak impoou1ą~j <leiiiady spor­
rl:o.wców, jak to miało miejsce w dlniu 
Swięta całej klasy woot.niczej -
1 >Maja. 30-tysfę~na I'"Zesu-;a 51porto,w 
ców, synów robolni.czych i chł<>p­
SL.~ch, v.-rar. z całl:l Łodzią mani.festo­
wała swoją gotowooć walki o pokój 
i jego obrony przed 2brodnicz.}'-mi za 
ku;;ami angJosaski'Ch imperialistów, 
podżegaczy do WO\iny. 
Już o.d god~iny 7 rano w P,arku 

Ponlatowikiego, na miej3icu ~biórk·i. 
gromadziły s·ię pos.zce.ególne zrzesze­
r.ia Sportowe kluby i koła S·pi:lrW· 
we. Ty1Siące kobiet i. mężczy.zin, 
drzie·wcząt i chłopców, w kostiumach 
i kom.binezonach. Cały .Park . wyglą­
daJ jak w;elobarwna simchownica, 
jaik kolorowy dywan. mieniący się 
dzies<iąlka'mi różnych bru.·w. Te wie­
lot.ysięc.z:ne zastępy to niezaprzeczal 
ny dowód na,sze.j tężyzny fizycznej i 
upovv"E'7.echnicnia w&.1:ys.tldch dyscy­
~in, dowód opieki. jaką mąd :ii par­
tia otaoza SipOrt i wyche>wanie fi· 
,zyczne. 

„Pierwsi w pracy - piuwsi . w 
sporcie" - głos.zą hasła na tAanspa-

Doskonale wyniki 
lekko atletów na Krymie 

lVIOSKWA (obsł. wł.) - Na Kry. 
mie przygotowują się obecnie do se 
zonu, wspólnie z zawodnikami ra­
dzieckimi, czołowi lekkoatleci cze„ 
chosłowaccy i węgierscy. Już w 
pierwszych· .dniach swego pobytu u 
czestnicy obozu treningowego uzys 
kali wiele doskonałych wyników. 
Rekordzista świata w rzucie mło­
tem -:- Węgier Nemeth osiągnął 
58,81 m„ a . Kanaki (ZSRR - 56,52 
m. Ponad .J.5 ·m. w pchnięciu· 'kulą 
uzyskali dwaj zawodnicy radzieccy: 
Gorianow - 15.29 m. i Putenka -
15,12 m. Węgier Klios rzucił dys­
kiem 16,02 m., podczas gdy Lipp 
(ZSRR) użyskał 45,61 ni. W rzucie 
oszczepem Valman osiągnął odle­
głość 59,87 m . . 

Nie w.iele brakowało 
aby Spójnia utraciła 

mistrzostwo 

P o kHkumies'ięwny.clt Wtt!limdl o 
punkty, Spójnia łód©ka została 

mistwem Polskii. w k-OSrZykówce ·mę­
skńej. L}gowe res.poły tej konkuren­
cji posiadały w tym roku pra'Wie 
wyrównany poziom, w prrr,eci:wień­
stwie do- roku· ubiegłego, gdw tyJko 
dwie d:ruż)'inY w~hotl.ziły w rachubę. 
łx>drzfanie Wo-byJj zasiz:oz.}"to:l;y ty<tul 
dzięki le,pmemu stosunkowi tlldoby­
tych małych punktów. 

AZS warrse.a.wski udowodnił, że na 
swym terenie je&t niepokonany. Zdo 
!ał ?JWyciężyć ze:s:JJ(>ł Cracovii w sto­
sunku 43:30. (21:1~). 

rerntaClh. „ Upo.w~eehniienie k uUury 
fi'zyezne.i zwięks0a. siły pokoju". 

mlodrzli.eż robo.trucrz.ej Łodlli! Niech łów.ka niesie olbriiymi transpareinit: 
żyje 1 Maja! Niech żyją S1PO:rtoiwcy! „Sportowcy - alkademi'Cy ~Q'!'iej 

W biało - czerwonych kombinew- Łodru izjednoozeni w walee o po­
nach maszerują CZlło.nkoiWie WKS kój". 
Legia. Szermi erae rze szpadami i srz:.a- . Najliczo:tiej&ą gruiPę (!W zi'e\1onych 
blami, pilik=e, lekkoatleci. 1111;P<>- kombineronad1) stanowi nattirane 
111ująco wygląda Zr.wszenie Sporto- ZnzleS'Zenie Sjpol'to'W'e - „ Włóknioaru..". 
we „Spójnia". Następnie i<lzie „Ogn:i Id.?ie ligowa reprezen11tac,j.a p~łkat· 
wo" w pomarańczowych kombinezo ska, lekkoa.t.le<li z dy!Skami i oswze­
nach. Za nimi AZS. Gromkie brruwa pami, sekcje kola!t'skie, pływacy. Po 
wi.tają aka<le.'TI.ików, których czo- nich w . kolejności zesipoły „Ba.weł-

·••••••••••••••••••••••••••••••••-•••••· ·••••••• ..... •••••••••••••"•-:••••••••••••••••••-„ ···-•••••••• ny••, .,Ogrnis1ra'', ,,Wełny", KS „Na-przód" .:· 

Na kilka minut przed god2. 9 pa­
da hasło do wy.maa."500, do def.i\lady. 
Poprzed7..a.na przez grupę sz.turmową 
w grana,iowych kombineronac.h roz­
poczyna defi•lad~ 30-tysięc.zna Te:e~ 
siportowców. Z tłumów rebTa111ych 
wzdłuż trasy na trotuarach i w 
oknach domów pod.noszą się g.rOIJl1-
kLe okr.zyki: Nie{:h żyje czerwona 

Reprezentacl·a. zapas' n1·cza FSGT HUII'~ganem bTaw witaa1e si' koła sportowe pr.zy zakł.a.dam p1·acy. Na 
pięknie udekorowanycli vrozaich cię-

M · d d h T h p , k. h żarowych ów.imą bokserzy i gimna-
n a t cę zvnaro owyc argac oz nans 1c styczki. Id!Zie „Związko'Wiec - zry·w", 
POZNAŃ (obsł. wł.) - Międzyna I najlepiej o szybkim rozwoju prze- „Koieja:rrz.", KS ' „Urna". BarvinY, 

rodowe Targi Poznańskie zwiedziła mysłu w tych krajach. mieniący się dziesiątkami bail.'W ko­
we wtorek reprezentacja zapaśnicza „Dla nas Francuzów - oświad- ·r<>-;[:<1; Z'ClID i . . . . _ 
l!'SGT z Franc.ii. Uczestnicy ekipy czył przewodniczący ekipy p. · Mes- , . Je .ę syp ,~ się kiwiaty. Or. 

· t i· · · 1 · · M" d d T . p k1esbry gJ.<1;Ja. Miarowo, moonvm1 
zam eresowa 1 się szczego 11!e na- s1e~ -;- 1ę z:ynaro o:v~ arg1 oz- · gtosami skandują defilujący: )o-
szyni przemysłem ciężkim oraz no- nansk.1e są. Jeszcze J:an~~ dowo- kój! po _ kój! Po _ kój!". Niech żyje 
wościami produkcyjnymi przemysłu d:m, ze. Związek Ra~ziecki l ~szyst ()piekun całej ml~ie'i:y i S!pOrlu ;pol 
włókienniczego,' \vyrażając podziw !'1e kra3e demokra~JI ludowe3. wł~- skiego prezydent Bierut! Tłumy wi­
dla rozwoju przemysłu po1skiego. z:rły ogromny wysiłek w dz1ed~1- dzów odpowJada<ją: „Nie<:h żyje II}.ło 

Entuzjazm wśród sportowców n.ie . rozbudowy 1Jrzemysłu, podn~e- &tież! Niech żyją Stpo,1-t;owcy!" - .Cała 
francuskich wzbudziły najnowocze s1em;;i. dobrobyt~ warst~v pracuJą- uł. Pwtrlrowska wygląda, jak żywy 
śniejsze zdobycze przemysłu radziec ~y~h ! ,;itrwalema pokO.]U na całym ,porusza•jący S•ię, ba!l"Willy dywąn. 
kiego, wspaniałe, różnorodne typy S\11J1ec1e . Łódź Jlli • ta · · 1 ci ł · ·e 
obrabiarek i maszyn oraz sam.ocho- Nawiazując do manifestacji 1-Ma e pa.nu~ 1 

Dl<'; og _ą a a .J 
d 

· · · k. • · F · b i· Ś · se.cze dOJtąd rak 'llffiPOII1UJąCe] maniife 
y. ·Uczestnicy ekipy zwiedzili row ~o:-VeJ , oreJ . . rancuZl Y ~ wiad:l>.a g.tacji, takiej ilości siportowĆ:ów. By-

nie7. stoiska krajów dęmokracji lu. m1. w. Katowicach, p. Mes~1er stw_ier ła to man~'fe-sitac;ia ludzi wofu.y.ch i 
dowej. Wystawione tam eksponaty d~1ł, z~ . w_sz-;tscy uczesti~1cy e~1py sz~ślLiwych, pnzegląd młodyich sił i 
jak stwierdzili w swych wypowie- me w1dz~eh Jes~'Ł!~ tak imponu1ące radości życi.a. 
dziach goście francusc.Y, świadczą go swą liczebnosc1a pochodu. 

.za -.2•·qi etap 
„Wyścigu Pokoju" 

Doceniając wielkie znaczeqie po-
lityczne i prnpag:u1d-ewe tegoro 

cznego „Wyścigu Pokoju" - robot· 
nicza Łódź dosłownie obsypała na· 
grodami i upominkami wszystkich 
niemal kolarzy, biorącyoh w nim u­

dział. 
A oto spis niektórych na>gród i ich 

ofiarodawcy: · 
6 kuponów popeliny (PZ.PB ~ o­

trzymała Anglia. 
6 kompletów obrusów z se1'Wetka­

mi (PZPB im. Stalina) - Danią. 
Ma.:Pniki generalskie (PZ,P i Art. 

Techn.·Rymarskich) - Francja. 
6 teczek skórzanych (Sp. Praey 

„Garbarz" Łódź). - Franoja. 
Koiuszek i para. ręka.wie 

Garb. i Sp. Pr!lCY „Kuśnierz"~ 
- Fi·Mlcja. 

(IŁZ. 

6 piźam (PZPB im. Dzierżyńskie­
go) - Niemiecka. Rep. Demokr. 

6 teoiek (Pracown. Filmu PolSkie 
go i Kin Łódzkicbt) - Pol. Franeu.­
eka .. 

Chustki i portfele (PZ,PB w Ru­

dzie) - Ru.muni-a. 
6 płaszczy gumowych i 6 kra.wa­

tów (PPB Zjednoczenie Łód2lkie) -
Węgry. 

Dalsze nagrody ofiarowali: 
Kupon materiału i ałbwn, Zarząd 

We>j. ZMP, puchar srebrny dla pierw 
szego Polaka „Dziennik Łódzki", 6 
żetonów pamiątkowych ŁOZKol., wa 
zon Ja:yształowy robotnicy huty 
„Horte11sji", statue.tka robotnika z 
kołem zębatym PZPB im. Stalina, 
kupo-n wełny 100 proc. Tomaszów 
Mazowiecki dla piei"\V'szego Polaka 
w Tomaszowie, neseser skórzany -
Zal'Zą<l Główny ZS „Włókniar1L", ne 
seser torebkowy Biuro Proje!rt;. Prze 
mysłu Wełn. kupon 100 proc., ZS 
„Gwardia" Łód~, kupon 1-00 proc. 
Zw. Zaw. Metalowców, sweter norwe 
sld wełniany Centrala Teks-tylna, . za. 
stawa na. biurko Zgrom. Kupców w 
Ło<:li;i, statuetka- kolarza Zarz. Łódź 
ZMP., statuetka. kolarna C~PP, swe 
ter Spółdz. Przetworów W ełnianycn, 
teci;ka skórzama ZZ Prac. Poczt i 
Teleke>m., szkatułka Zar.ł· Woj. ZS. 
Ch., koszule jedwabne, ez Przem. 
Dziew. pilotka CHP Skó\·z., opony, 
dętki, C. Zarz. Przem. Gumo.w., ak\va 
relka kar ykatura kola~·za., Zakłady 

Drzewne w .Pio0trkow1ie. szkatułka 
do kart Fa:br. Sklejek Pioti,ków, . 

Około 5 tvsiącf odpowiedzi 
na nasz konkur s sportowy 

Jutro ogłosimy 
listę zwycięzców 

z godnie z z,apowiedzią 30 "kwiet-
nia zamknęliśmy nasz; konkur~ 

sportowy. W nadesłanych około 5 ty 
sięcy kuponów bardzo mały odsetek 
zakwalifikuje się do „finału", gdyż 
większość .biorących udział w na­
szym konkursie nie doceniała walo':. 
rów naszych rodaków z Francji ty!; 
pując głównie Francję i Danię 

1

jako 
zwycięzców II etapu. ' 

W tej chwili odbywa się segrega­
cja kuponów. Po wyelimin9waniu 
najbardziej trafnych pdpowiedzi od 
będzie się losowanie nagród .. Kto wy 
grał rower turystyczny i szereg in­
nych nagród dowiedzą się czy telnicy 
już jutro. · 

Nasi korespondenci donoszą„. 

„Skóra I" eliminuje 
„Skórę V" 

Po Centralnej Akademii 1 Majo­
wej Pracowników Przemysłu Skó­
rzanego wszyscy ruszyli fawa ·na 
otwarcie boiska siatkówki Koła 
Sportowego „Skóra V" przy ,. Cell-: . 
iralnym Zarządzie Przemysłu Skó­
rzanegtt. 

Po tiroczystym powitaniu ·ar~yn 
spotkali się w siatkówce żeńskiej. i 
męskiej dwaj starzy rywale; Kóło 
Sportowe „Skóra ·I" - CSS - , Skó 
ra V" CZPS. . 

1 

„Czarci źleb" godz. 18, 20 

Co d-0 zaiwod.ów . ~ójnlia -:- staJ, 
zama~zyć nalezy, ze za,,"'210 n<!!eiporo-
0umienie i mało brak<JJWało, aby sta­
ła sli'.ę łodzianom krzywda. Mi.anowi­
cie łodzianie i sędrzi.o"l.vie z.jecha;li już 
w sobotę, a brak było prze.ci.wnika. 
Zgodnie z ~i5amii sędziowie od-

••• „ •••••••••••••••••••••• .lt,U••0••••••••••••••••u•••••H•••••••••••••••u••••••••••••W11•••• .... _... gwii:zrl.1a.li wail.kawer dtla łodzian. ~2:0) 
co dawało tllU)ty;t IIli;9Lrza Polski Kole­
ja!l"l.Om. NielPo:rooumienii:e wy<jaśnliło 
się jednak i w niedelielę orlibył &i'ę 
m~ który pirzyniósł 11,owycięstwo ło 

Proporzec (Łódizkie Zakłady Prztr 
mysłu Od.zież.) - Cze!li. 

Ponadto ofiarowali: KW PZPR -
6-9.a·mpowy iradifoodbiomik ,,.Aga"• 
Kt: PZPR statuetkt żubra z brąeu, 
wojewmła ob. Szymanek srebrnlł pa 

t>ierośnicę, prezydent miasta. tow. 
Minor zegarek na. rękę „Dox", 
WKKF proporczyk orał> redakcja 
„Głosu Robotniczego"· pllcliar 
-kryształowy, który 2dobyli kolan;e 
,polscy z Francji. 

Przy silnym dopingu liczni'e, zebra 
nej publiczności siatkarki „Skóty I" 
rozgromiły koleżanki „Skóry V" · a:o. 

dl2li.anom 49:30 (24:15). 
Najwi~j kos.zy d~a Spójni 21Cito­

Puchar z brą.zu ( Garnizu.n WiP w 
Ło<lizi) - Niem. Rep. Demokr. 

Puchar - s.rebmy (<ZM im.. Str<zeI' 
czy:ka) - Polska. 

lbył Skroddti bo 22. 
. Program na czwartek, 4 maja br. Młodzieżowy konkura recy.ta.torm. 'l'aibela osta.t~a przedst.aiw:ła silę 

12.04 Dziennik. 13,30 K<>ncert P" 18.05 Odpowiedzi fali 49. 18,15 Mu· jak następuje: · 

Puchar . - srebrny ~B im. i 
Ma.jai) - Triest. ' 

łudn. 14,00 Kronika ZSRR. 14,20 (Ł) zyka ludowa. 18,40 Wszechnica. Ra.- Spójnia Łódź 2Z 1'7:5 1228:968 
Muzyka pop\llama. 14,55 (Ł) Kon· diowa. 19,00 J. S. Bach. 19,15 Koleja.m Poznań 22 17:5 1054:8\3'7 
cert solistów. ·15.30 Zabawy muzycz- „Strajk trwa" - słuchO<Wisko. 19,48 Spójnia Gdań'Sk 22 17:5 955:775 
no-ruchowe, 15,50 Muzyka, 16,00 Muzyka. 20.00 Dziennik. 20.40 Kon AZS ·W-wa ~ 16:6 1060':802 

_O puchar f.K.P 
zapewniony jest udział w tym 'Wiel 
kim· biegu zdobywców pucharu IKP 
w roku ubiegłym - mistrza Polski 
Kielasa i jego rewelacyjnego po­
gromcy - Potrzebowskiego z AZS 
- Szczecin. 

Dziennik popoł. 16,20 (Ł) Aktual- cErt. 21,30 Reportaż z 4 etapu Mię Gw.axdia Krak. 22 13:9 910:810 Tradycyjny bieg o puchar przecho 
ności. 16,30 (Ł) Pieśni i recytacje w dzyn. Wyścigu Kolal'skiego. 22,tlO ŁKS Włókniarz 22 10:12 1042:970 dni „Ilustrowanego Kuriera Polskie 
wyk. uczniów Państw. Gimnazjum P.roza H. Sienkiewicza. 22,20 (Ł) O!!il11iwo Crac. 22 10:12 901:87·5 go" odbędzie się w ' tym roku poraz 
Dziewiarskiego w Łodzi. 16,45 (Ł) Melodie tameczne 22,45 (Ł) „Trybu Z'Wiwik. Warta 22 9:13 874:~59 piąty z rzędu w dniu 14 maja, gro 
w aud. dla młądzieży fragment na walczącej _Hiszpamii" - wiersze Kolejarz Ostrów 22 9:1'3 671:812 I madząc - jak co roku - doboro­
k&iążki Efendi Kapijewa pt. „Poeta" F'ederico Garcia Lo1·ca. 23,00 Ostat· Kolejar.z Toruń 22 8:14 974:1024 wą stawkę czołowych długodystan-
17.00 28 audycja „Słuchamy muzy· !nie wiadomości. 23,15 Muzyka ka· AZS Kraków 22 4:HI 696:1109 sowców polskich i setki obiecującej Przypomnijmy pokrótce historie 

dotychczasov,.-ych biegów IKP. W ro 
ku 1946 zdobywcą pucharu był Kur 

Bocman da:ł mu koniec calowej liny, i Szyrokich od razu powe- pesa (ŁKS - Włókniarz, Łódź), w r. 

ki". 17,35 „Po-romnawiajmy". '17.40 meralna. IStaa Swi~t. 22 2:20 769:1193 młodzieży z całego kr~ju. Już dziś 

7) 
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- - Grunt, Kostia, - to nie rozpaezać. 
- Ty nie myśl o niej.„ Myśl o dziewczynkach. 
- To jest słuszne - powiedział pokornie SZ)'Tokich . ..- "Trzeba 

niyśleć. 
Zmarszczył czoło i zaczął patrzeć na wodę, która lśniła słonecz-

nymi blaskami. 
. Szyrokich jadł obiad w samotności. Zjadł miskę kaszy, podwój­

n 1:1, porcję „b&Jef-Stroganoff!' i pięć kawałków chleba z masłem. 
Kucharz, z którym Szyrokich zawsze kłócił się, o dodatkowe ipor­

c~e, przyniósł mu litrowy dz.banek kakao. 
- Zobaczymy jaki z ci.:bie chory - powiedział surowo. 

Szyrokich zastanowił się chwilę, westchnął i w~ ka,kao. TQ 
nas wszystkich uspokoiło. 

- Widzieli.ście zadżumionego? - Zfl!Pytał kacharz zjadliwie, 
Wreszcie Kołoskow widząc, że ogólne wspó1C2JUde przygnębia 

chłopaka, zabronił wszelkich rozmów na pokładzie. 
Kamy zajął się swoją· robotą. Radiotelegrafista zac~ .nadawać 

komunikaty, Szaczkow reperować łódkę, Kósfoyn czyścić kraty era 
lukach. 

selał, zaczął się uśmiechać, nawet coś po cichu zanucił pod nosem. 1947 - Dzwonkowski (Zryw - Wło. 
Ko1oskow chodził po pokładzie z czapką nasuniętą na łuszczą• cławek), w r. 1948 - Swiniarski 

cy się nos i od czasu do czasu rzucał podejrzliwe spO'jrzenia na (Zryw, Gdańsk). · W roku 1949 I 
, . miejsce zajął Kielas (Lechia 
szkunę. Gdańsk), drugim był Mańkowski 

Wreszcie podszedł do Szyrokich i zapytał tonem lekarza (Lechia, Gdańsk), 3) Płotkowiak 
- Kolki masz? · (Związko'Wiec - Warta, Poznań), 4) 
- Nie„. to j·cst ti:ochę mam, towarzyszu naczelniku. Korban (Zryw, Gdańsk), 5) Czaj-
- Kurcze miałeś?„. kowski (Ogniwo, Warszawa), 6) 
- Nie jeszcze„. Dzwonkowski (Zryw, Włocławek) . 
- No, i nie będziesz miał - oświadczył nieoczeki:wanie Koło- W stawce elity polskich długody-

skow i nagle wrzasnął: - Na miejsca„. Podnieść kotwicę! stansowców przełajowych i utalento 
Popłynęliśmy i zatoczywszy koło, zbliżyliśmy się do i.Zikuny. Sin- wanej młodzieży w liczbie prawie 500 zawodników - czołowi, młodzi 

do natychmiast wysunął z luku owiniętą ręcznikiem głowę. zawodnicy łódzcy zajęli następujące 
- Hej, anata! - zaw-Ołał głośno Kołoskow. - Wy stójcje na miejsca: 15) Kowalski (Unia - Che 

mietjscu„. My !Pojedziemy JPO 'doktora. · mia), 18) Słaby (Unia :- Cheiąia), 
Usłyszawszy, że opuszczamy szkunę, chorzy podnieśli ogłuszają,- 23) Kund:tik (Spójnia) i inni na dal 

cy wrzask. Ba~i się widocznie •pozostać .w dałekiej bezludnej zatoce, szych miejscach. 
lecz sindo od razu uspokoi:! przestraszonych rybalrow. Bieg o puchar IKP dostępny jest 

- Dobrze-e„. Dóbrze-e„. - po,:wiedział smutn~ głosem - dla ws.zystkich zawodników z całej 
rusk~-· doktór... Dobrze-e. · l Polski zarówno. stowarzyszonych jak 

Opuścił gfowę, z.giął nogi w kolanach i zastygł w po~rnej ipoz!e ;~ niestowai:zyszonyc~ powyżej lat 17 
·- żywy posąg rozpaczy. , l odbywa s_1ę na tr.as1e okol? 30~0 m. 

· • * • ŻgłoS'Z~ do biegu nadsyłac na-

Za:toka, w której głębi stała „Genzan-Maru", wygięta była ąa leży do Pziału Sportowego IKP w 
k.szta~ rrury od samowaru. Kiedy min. ęliśmy J'edno kolano i zrów- Bydgoszczy (ul. Czerwonej Arrmi - N'r. 2~ lub do redakcji oddziału 

Idąc z~ ich przykładem męska dr.u 
żyna „Skóry I" pokonała prŻeci~i­
ków 3:2. 

W zwycięskich zespołach „Skó­
ra I" wyróżnili si~ kol. kol. Terlec­
ka, Godowska, Kaletka. i Kowalik. 
Warto podkreślić, iż w zeszłytń sezo 
nie „Skóra V" znacznie górowała 
nad „Skótą I", a jedynie pilny ire~ 
ning i ambicja sportowa „Skóry I" 
pr„yniosła w rezultacie upragnione 
zwycięstwo. •• 

Zbigniew Szymański 
korespondent „Skóry I". 

G t. Oa 

Organ t.ćidzkiego ltomltetu J WoJe•. 
w6dzltlego Komttetu ~l8kle3 Zł„ 

dnoczoneJ Parttl Robetnle!Zlll 
Redag11Jet 

K OLEGIUM REDAK CYJNE. 
!! e lef o n:1i 

Redaktor naczelny 
~astępca red. naczelr.ego 
Sekretarz odpowledzial:nl' 
Dztal partyjny 
Dział korespondentów robc!• 

nlczych ł chłopskich cru 
redaktorów gszetek lclen• 
nych :nt-ł2 

Dział mub!.cjl W·20 
Dział mlejskt I sportowy " 251-Zl 

wewn. 1 lu 
Dział ekonom!CZU3' "SJJ-11 
D:r;iał roln; SM-21 

wewn.• 
.Redakcja nOC1l!I ltt-31 

EollfOUaL 
r..ódt, Piotrkowska ~o. teL m-s: 
Administracja 2811-ft 
Dział ogłosze6: Md!, PiotrlanV-

sk:a tOła, tel. 111-so 1 tlł-'19 

Wydawca RSW „Prasa" 
Adr. Becl,: l.ódł, Pfo1rllow1k1 "-

m-cte piętro. · 
Druk. zakł. Grat. KSW „Pni&„ 
f.M!, UL 2w1rkl 17, teL zo;-cz, 

Prenum!!rat' prąjmUl•' 

I P.P.K. „Ruch" 11.a konto P..X.O. 
Nr., vn-uss, 

., 

Jeden tylko Szyrokich z utęsknieniem rozglądał ~e na w~y~ie ł 
stronv: Chłoo chciał coś robić. · 

nałi się z niew.vsoka. skałą.-:w.yspą, odruchowo spojrzałem na do- IKP w Łodzi, ul. l'iokkowiP 66 
~~. (D. IC. n.) <t.eL Nr. ll'S-łł). ' Dl-14900 

- ·.-,. t;r..„. ,-_-:;: 


